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- która prowadzi do poprawy i postępu. W czasach 
` materyalizmu łatwoby się mogło zdarzyć, że zkąd- 
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prenumeratę przyjmuje sig tyiko od Igo do ostatniego dnia w mięśigow. — Bituty u 


kozy pieniężno 


na prenumerzię Í 
Grasu W Te 


kowie, — 


Przedpłata na „CZAS“ 
|od dnia igo Kwietnia 1880 r. 
Z przesyłką pocztową w państwie 
Analrydckio: r 


na pół roku nā kwartał © na 1 miesiąc 

sh. 12 zr. 6 zh. 2-50 
~ £ przesyłką pocztową do Niemiec : 

(a pół reku na kwartał na Í miesiąc 
||| 28 marek 14 marek 6 marek. 
(| Uprasza się o. czesne. ianie i ine 


Prenumerata liczy się tylko od pierwsżego do 
ostatniego dnia w miesiącu. 
` Prenumeratę najdogodniej przesyłać przekazem 
„poczłowym. 
Cena Czasu za granicą ogłosżona jest w tytule 
każdego numeru. 


Kraków 20 marca. 
TL. 


Niedoli włościan, powtarzających się peryody- 
eznie klęsk głodowych i postępującego systema- 
tyeznie wywłaszczania z ziemi, nieda się oddziel- 
nie traktować, jest to jedna tylko strona rozstroju 
w stosunkach wiejskich, tak pod względem eko- 
nomieznym, jak społecznym i administracyjnym. 


Na wsi 


w najnomyślniejszem położeniu ze wszystkich pro- 


< wineyi polskich, ale zarazem jest najbardziej 


m nich zagrożoną. Mają też słuszność najwięksi 
optymiści i najczarniejsi pessymiści: pod wzgię. 


dem polityeznym i narodowym na nie się skar- | 4 
żyć, wszystkiego się spodziewać możemy — eko- 


nomieznie coraz bardziej tracimy grunt pod no- 


gami i słusznie lękać się możemy o podstawy. 
bytu społecznego. Im kto wyżej eeni sumę swo-|. 


 bód konstytucyjnych i narodowych, jaką tu po- 
siadamy, im bardziej pamięta o skali porównaw- 
ezej z innómi prowineyami—tem bardziej powinien 
zważać na to, że ta tylko polityka ma przyszłość 
przed sobą, która wydaje praktyezne owoce, która 
ma program obejmujący cały system społeczny, 


inąd naszym instytusyom ańtonomieznym i naszemu 
działaniu polityężnemu, przeciwstawią ponęty ma- 
teryalnego dobrobytu, postępu ekonomieznego i 
szerokiego pola do wzbogacenia się. Z.tego wzglę- 
du bieda galieyjska, przechodząca już w przysło- 
wie, mogłaby. nabrać znaczenia politycznego — 
o którem i my dbający przadewszystkiem o skar- 
by duchowe i o cele narodowe, jak i rząd zapo- 
minać niepowinien. Niepowinniśmy także zapomi: 
nać, że tylko społeczeństwa dobrze zorganizowane, 
mające silne podstawy bytu, a zarazem dźwignić 
moralne, mogą; się w dzisiejszych czssseh obronić 
od zalewu destrukcyjnych żywiołów, które się wei- 
skającwszędzie i. pod rozmaitómi postaciami. 

Od czego zawisła poprawa naszych stosunków 
wiejskich ? 
_ Niepowiemy tu już nie nowego, bo recepty są 
‘znano, cheemy je tylko przypomnieć. 


Część litoraóko-Artystyczna, 


KRONIKA NIEDZIELNA. 


(Próba uszczęśliwienia ludzkości). 


Na świecie źle się dzieje — toć każdy przyzna, 
na to każdy się zgodzi, bo ten wyraz żala stał 
się jedynym punktem, na którym spotykają się 
wszystkie opinie i stronnictwa; ale co dziwniejsza, 
faktem jest, że oile sięgają ślady mowy i pisma, 
znajdujemy dowody, że się zawsze i wszędzie źle 
działo, a przynajmniej, że ludzie nigdy nie byli 
zadowoleni, nawet w raju, zkąd tak spiesznie 
wynieśli się nasi pierwsi rodzice. Przypuszezam 
tu, iż od tej nieszczęśliwej pochodzimy pary, pð- 
mijając twierdzenia badaezy, z których jedni de- 
wodzą, że jesteśmy wynikiem zbiegu chemieznych 
i fizycznych przyczyn jak wymoezki i przeto ną- 
leżymy pierwiastkowo do generatio equivoca, a 
drudzy... drudzy znać tak długo i bacznie w lu- 
sterku przyglądali się własnej twarzy, iż doszli 
do przekonania, że ehyba od małpy pochodzą i 
dla uratowania miłości własnej pragną całej ludz- 
kości małpy za protoplastów narzucić. 

Jeżeli więc źle się działo dawniej, i źle się 
dzieje teraz, z obawy, aby się i w przyszłości 
równie źle nie działo, wypadałoby jakoś zaradzić, 
i tam.gdzie niemożna od wiecznej biedy całkowi- 
cie usunąć, starać się ją złagodzić i zmniejszyć. 
Ale gdzi'ż tam! ludzie się i tem nie zadawalają ; 
chćą ‘do uszezęśliwienia 8 wiata środków potężnych, 
radykalnych; cheą go wyleczyć nie balsamem. 
nie synapizmem ale amputacją... choćby i głowy! 
Że się ten biedny świat przytem do.góry nogami 
przewróci, że im przyjdzie wiele zburzyć i wy- 
karezować wszystkie. zakorzenione przesądy, jak 
rodzina, małżeństwo i silniejszy nad inne prze- 


| sad — miłość uzbieranego „grosza; na to nósi 


zbawey in spe nie, zwracają uwagi, z tem się nie 
liczą, bo ich wzniosłe umysły nigdy się do po- 
midomi rzeczywistości nie rączyły zniżyć. Któżby 
‘z: nieh, na przykład, potrafił przekonać tego, co 
posiada kamienieę i dobra; ziemskie bez zaległo- 
ś6i,iż będzie szczęśliwszym, kiedy się tych cię- 


Saas wychodsi oódziemnia, wyjęwncyniadsinis i dl świgtoszna. 
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Z jednej strony jest znany program reform|że nie jest ona niebózpieczną, że wielu zwła- 
w organizacyi administracyjnej a wł j 
łecznej, ho zaczynający się od gmin 
wiele projekt: 

7 do tego także e 


sze społeczne podziela przekonanie o jej konie- 


e na danych statysty 


alne; o 3; 
porównań z instytu- 


lezerpanych z doświadczeń i 
a | oyami innych krajów. . 
“| Przejdziemy następnie B 
programu, odnoszącej się 


drugiej części tego 
ny ekonomicznej. 


A CZASU" 


Wiedeń 18 marea. 
(Z Koła polskiego). 


wziąść uchwały 60 
obradach; Nastepnie 


s wei. głód, we dworze ruina, tu i tam jest | nag 
~ eof zwichniętego w równowadze sił społecznych, |: 
w stosunku praey, kapitału i ziemi. Galicya jest 


Nie tem, że dawny stosunek. pa- 
trymonislny był systómem społeczne - administra- 
©yjnym, przeżył się, bo był'oparty na przywileju 
i słusznie, że został uchylońy, bo prowadził do | 
nadużyć ale nie go' dotąd niezastąpiło. Wielkie, | 
nawet zbawienne w zasadzie reformy. bywają zgu- | 
'bnemi w następstwach, jeśli dawnych instytucyj 
nowe niezastępują, aby trzymeć społeczność w kar- 
bach, ale puszczają ją szmopas. Wieś w Galieyi 
idzie samopas: dwór to" jednestka z atrybucyami, 
które tylko na papierze mają znaczenie , bo. ob- 
azar dworski to pojęcie biurokratyczne, dobre ną 
to tylko, aby z urzędu miożna adresować rozpo- 
rządzenia i nakazy płatnićze, ale: ta jednostka nia 
jest ciałem attońomieznem — czem jest dzisiej- 
SZA gmina, wszyssy wiemy. Rozpisywać się też 
iwięcej nie będziómy nad! kwestyą gminy, zbioro- 
wej; bò już” w naszym dzienniku wyczerpnięto pod 
tym względem wszystkie praktyczne i teoretyczne 
argumenta. j 

‘Zapisujemy tylko jako pierwszy: punkt konie- 
cznej reformy organisacyę gminy łączącej. orga- 
nieznie wszystkie żywioły: społeczności wiejskiej. 
Zdaje nam się, że- doświadeżenia „nasze; dotych- 
czasowego życia autonomieznego przekonały nie 
jednego dawnego przeciwnika gminy zbiorowej, 


> Niesapominajmy o 


A Po jutrzejszem posiedzeniu Izby poselskiej, 
obrady jej będą zawieszone przez ferye wielka- 
nocne do 6 kwietnia, w którym to dniu rozpoez- 
nie Izba rozprawy nad budżetem i toczyć je bę- 
dzie x pewneśsią przez cały kwiecień. — Nie 
zanosi się teraz na jakąkolwiek zmianę w gabi- 
necie, i wieści pod tym względem rozgłoszone, 
są mylne. Wprawdzie cała „lewiea* uderza za 
wzięcie na ministra skarbu p. Kriegsau i starą 
się wyprzeć go:z gabinetu zarzucając mu nieu 
dolność do prowadzenia tego trudnego urzędu; 
nie broni go zaś „prawica“, która zajęła wobec 
teraźniejszego ministeryum stanowisko przedmio- 
towe i obojętne. Jeżeli mamy mówić o braku od- 
powiedniej na ministra zdolności, toć zdaniem 
wielu i mojem, otaczany opieką „lewiey* mini- 
ster oświecznia p. Conrad, lub minister rolnietwa 


zostawić i po niejakim czasie dopiero zobaczyć 
jak się wywiążą ző swego działania*. „Ale któ- 
renże z krajów Europy cheesz Pan jako ofiarę 
na ten experyment poświęció?* „Ani w Europie, 
ani w Azyi, ani nawet w Ameryce próba nie jest 
możliwą; tu wszędzie jest pewien porządek mniej 
więcej ustalony, spółeczeństwo źle uprzedzońte, 
przyjęte zasady z któremi waleząc nie mogłyby 
nowe idee rozwinąć się swobodnie. Na to potrze- 
ba świeżego, dziewiczego gruntu... dalibóg spró- 
bowaćby trzeba i raz przesież się przekonać czy 
socyalizm ma światu przynieść zgubę ezy zba- 
wienia.“ „Myśl w każdym razie nowa; ale jax- 
żebyś Pan radził te swoją próbę wykonać?* „Ot 
tak: Trzebaby aby wszystkie rządy złożyły się i 
zakupiły wspólnym kosztem gdzieś w głębi cca- 
nu Indyjskiego wyspę piękną, wielką, s najlepszym 
klimatem, obfitującą we wszystkie płody ludziom 
do życia cywilizowanego potrzebne, aby znać zie- 
mia obiecana nowym lokatorom.nie zdała się wy- 
gnaniem. 

Wątpić się nie godzi, że się znajdzie dosyć 
wiernych, dosyć przekonanych i dosyć cierpli- 
wych, którzy zamiast szezepić nową wiarę: przez 
walkę i konspiracye, będą dosyć silni, żeby przy- 
kładem świat oświecić i przekonać, że można na 
nowych zasadach utworzyć doskonałe społeczeń- 
stwo, chętnych więc tylko i gotowych obojej płci 
soeyalistów należy przypuścić do kolonii. Przecie 
znajdzie się ich wielu, którzy zamiast walki i 
niezliczonych nieszezęść będą woleli uzbrojeni 
wiarą i pewni przyszłości dowieść przykładem, 
jak ludzkość może gruntować szezęście i spokój. 
Przy wylądowaniu ludzi odbędzie się surowa 're- 
wizya, czy przypadkiem kto nie przywiózł :ze so- 
bą obrazu, gazety lub broń Boże dawnej ksią- 
żki, esy to prozą, czy wierszem pisanej; gdyż 
przeczytanie nawet niewinnej sielanki mogłoby 
kogo rozmarzyć i inne życie przypomnieć! Bi- 
blioteka wspólna złożona z programów, broszur, 
katechizmów socyalistycznych i niektórych dzieł 
Darwina, wystarezyć powinna: dla zaspokojenia 
wszystkich potrzeb duszy 1 inteligeneyi. Głębszyra 
tylko, wytrawnym umysłom, całkowicie ustalo- 
nym w nowych zásadaeli; udzielone będą pewne 
powieści jak n. p. Nana lub Assomotr pang Zo- 
li'i to jeszeze za osobnom pozwoleniem  wybie- 
ranej na ten cel komisyi. Europejezykom i innym 
mieszkańcom zacofanego Świata wstęp na wyspę 


żarów pozbędzie! — Ciekawą mi dał w tym wzglę- 
dzie odpowiedź Frineuz poważny, giym go się 
pytał, czy się nie obawiają we Franeyi socyalizmu, 
komuny itd. „Wesle nie — odrzekł mi na to — 
może to być burza przemijająca, ale tyleśmy ich 
przebyli, że i tę szezęśliwie przebędziemy,. „Ależ 
jakie są wasze środki obrony, na cóż rachujecie?* 
„Na wojsko“. „Ależ wojsko przy służbie powsze- 
chnej to lud!“ — „Tò prawda, ałe nie 'zapomi- 
naj pan, żo mamy wo Francyi ośm milionów wła- 
śoicieli a oni sami iich synowie do ostatniej kre- 
pli krwi bronić będą własności osobistej i raczej 
w pieńby wycięli tych, soby ich cheieli wyzuć 
z własności, niżby tej własności pozwolili naru- 
szyć“. — Wątpió trudńo,. że miał słuszność, ale 
i to pewna, że wśród napaści nowatorów a usiło- 
waniem obrony starego porządku, społeczeństwo 
znajdując się jak między młotem: a kowadłem, 
wiele jeszcze ucierpieć może a w każdym razie 
spokój umysłu na długo zniknie z horyzontu 
świata. 
Przeciwko złemu wynikającemu z tej walki 
dwóch elementów wynalazł ktoś niedawno środek 
który mi się wydał tak — osobliwy a subtelny, 
iż udzielenie go: drugim uważam za święty obo- 
wiązek względem utrapionej ludzkości.: Rzecz tak 
się miała.: Będzie temu tydzień spotkałem na plan- 
tacyach — przyjaciela mego.pana X. Chodził jakoś 
zadumany przyśpiewując sobie z cicha pewną, sła- 
wną a rewolucyjną francuska. piosenkę. Nie za- 
dziwiło mnie to bardzo; wiedziałem bowiem że 
mój jegomość pilnie czytuje: w; zagranicznych ga- 
zetach sprawozdanie z procesów przeciwko soeyali- 
stom. Podszedłem doń bliżej: „Co Pan taki za- 
myślony?* Zapytałam trochę znienacka. — Czy- 
tam dużo o socyalizmie bo.to teraz specyalnie 
mnie, zajmuje. Otóż słyszałem dziś jak młody 
chłopiec cały rozmarzony zawołał do matki: O 
jakżeby to było pięknie „gdyby na świecie byli 
wszyscy równi i szezęśliwi! — Szkoda chłopaka 
choć mu.się mniej dziwię, ale i u mnie starego 
o% już myśli x tego czytania zaczynają się mą- 
„cić. Ogarnęło mnie zwątpienie i pomyślałem” w du- 
chu: Któż wie? może w tych teoryach jest część 
prawdy, może i całkowita prawda. Wartoby prze- 
konać się, spróbować, zrobić experyment... tn- 
anima vili! — „A to jakim sposobem?“ zapyta- 
ER zdziwiony. „Trzeba socyalistom całego świa- 
a pewną przestrzeń ziemi do wolnego "działania 


Szosa młodszych posłów badających stosunki na- 


iezności. Dowodzą tego roz*rawy i pisma specy- 
eznych i na faktach 
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Adam, Ruo 


wił tylko brak wymowy i brak wprawy do walk 


eiw mówey obrócić. 

Mylną także jest pogłoska roxpuszezona ‘we 
Lwowie i z tamtąd tu telegrafowana, że p. Zie- 
miałkowski ma wkrótce ustąpić z gabinetu i in- 
ny Polak stanowisko to zająć. Osoby dobrze zwy- 
kle zawiadamiane zaprzeczają, aby: ta zmiana 
miała nastąpić i zdaje się, że pogłoska o tej 
zmianie była z umysłu puszezaną mylną wieścią. 

Ale najwięcej mylnych wieści krąży: w tutej- 
szych dziennikach o obradach Koła polskiego; 
niektóre z nich zamieściły nawet artykuły wstępne 
o rozprawach w Kole polskiem nad przedmiotami 
których przy obradach w Kole rzeczywiście nawet 
nie dotknięto. Ponieważ większość Koła polskie- 
go ma wstręt do zawiązania stosunków z dzien- 
nnikami tutejszemi i podawania im wiadomości 


o swych obradach, a to z powodu, że nieprzy- 


jazne nam:z pomiędzy tych dzienników, starały 
się i starają wiadomości lub wieści o obradach 
Koła użyć przeciw naszemu krajowi i jegó repre- 
zentacyi, — przeto ezłonkowie Koła: obznajmieni 
z sprawami krajowemi i publicystyką i mogąćy 
ocenić, które wiadomości możnaby tutejszym 
dziennikom podawać zgodnie z dobrem kraju, 
trzymają się zdala od tych dzienników i nie za- 
więzują z niemi stosunsów. Natomiast dzienniki 
tutejsze chwytają wszelkie, najczęściej mylne 
wieści o obradach Koła, a nieprzyjazne nam ga- 
zety łatwiej jeszeze takich mylnych wieści uży- 
wać mogą i używają przeciw krajowi naszemu 
i jego reprezentacji. 

Do pomnożenia mylnych wieści nietylko tutaj, 
ale i w kraju o obradach Koła polskiego, przy- 
ezynia się za częste nad rzeczywistą 
potrzebę otaczanie tych obrad tajemni- 
cą. Wprawdzie obrady Koła są, według jego 
statutu, jawne; każdy jego ezłonek może o nich 
pisać do dzienników i poddawać je pod nubliez- 
ną krytykę ; i rzeczywiście posiedzenia Koła są 


jawne zwykle, co jest wszechstronnie rzeczą uży- 


teezną, a tajemniea może być tylko wyjątkowo 
uchwaloną. Otóż wyjątek ten winien następować 
jedynie w razie, gdy przedwezesne ogłoszenie to- 
ku i rezultatu obrad szkodzióby mogło później- 


|szemu działaniu Delegacyi w parlamencie i prze- 
|prowadzeniu spraw, albo też w razie gdy Koółu 


udzielone są wiadomości jakie poufaie przez dru- 
gi klub parlamentarny lub przez członków rządu, 
pod obowiązkiem zachowania ich w tajemniey. 
W tych jedynie razach zachowanie tajemnicy 
jest potrzebne, ale tylko eo do udzielonych wia- 
domcści i co do powziętych w pierwszym przy- 


padku uchwsł. W wszelkich innyeh wypadkach 


otaczanie tajemnieą toku i rezultatu obrad szk o- 
dliwe jest Delegaeyi i sprawom przez 
nią bronionym, bo lekkomyślności i złej woli 
daje sposobność do rozsiewania 'mylnych lub teń- 
dencyjnie fałswywych wieści. Mógłbym z dziejów 
Delegacyi polskiej wiele przytoczyć przykładów, 
iż otoczenie tajesanicą ważniejszych obrad dało 
sposobność lękkomyślnym lub złym ludziom do 
rozgłaszania tutaj i w kraju fałszywych o tych 
obradach wieści, do rzueania na Delegaeyę po- 
twarzy, podkopywania jej stanowiska. Ota nié- 
dawno, gdy eo do obrad Koła 8 i 12 t. m. nad 


ma być absolutnie przez czas próby wzbroniony, 
ale że trudno ustrzedz się przei ciekawością 
ludzką, a że z drugiej strony eiekawość ta mo- 
głaby psuć spokój niezbędny kolonii do bezpie- 
eznego i kompletnego urządzenia społeczeństwa 
podług swoich idei, potrzeba wyspę odgraniczyć 
zupełnie od reszty kuli ziemskiej. Na to znajdą 
się sposoby, choćby i rozciągnięty szeroko w ko- 
ło krzegów długi szereg torpedów. Czas trwania 
odosobnienia, ażeby próba była prawdziwą nie 
może być krótki, choćby dlatego, żeby się ułe- 
żyły stosunki, o których nie mamy wyobrąźenia, 
choćby dlatego, aby widzieć, jak się wychowują 
dzieci bez matek, bez ojsów i bez rodziny; jak 
się ułoży i utrzyma równość doskonała międsy 
głupimi s rozumnymi, między pracującymi a 
próżniakami i t. d. Chciałam eoś powiedzieć o 
oszczędności, alem się zreflsktował, że w nowym 
ustroju słowo to burzące zaraz równość najmniej- 
szego sensu niema. 

Nam profanom trudno jest na razie zdać sobie 
dokładnie sprawę z korzyści wynikających z no- 
wego ustroju spółeczeństwa, natomiast łatwiej po- 
jąć, iż pozbędzie się ono różnych istniejących u 
naa dolegliwości i utrapień. Ważny jeden tylko 
przykład. Nie będzie podatków, ponieważ poda- 
tek jest następstwem własności lub dochodu; 
człowiek zatem nio zobaczy nigdy ani grkuszu 
podatkowego, ani eksekutora, ani gekwestratora 
ani żadnej rzeczy, która jego jest! Takiego bła- 
giego stanu szozególniej w Austryi pojąć nie po- 
dobna. Dalej — Ze zniesieniem własności osobi- 
stej stanie się nie potrzebną większa ezęść ko- 
dexsów cywilnych i karnych traktujących wyłącs- 
nie kwestye własności, gdyż tam gdzie znikają 
spory o spadki, o działy, o należytość, o długi, 
it. oczywiście kodeks jest zbyteeznym. Wraz z 
kodeksem znikną większa ezęść sądów, sędziów, 
adwokatów, notaryuszów a nawet może, als o 
tem wątpię, — pokątni pisarze. Sąd jedyny, 


nieomylny, złożony z sędziów i przysięgłych, co| 


trzy miesiące na nowo wybieranych, zajmować 
się będzie wyłącznie zbrodniami stanu. Innych 
bowiem przewinień nie będzie uznawało udosko- 
naloae spółeczeństwo; złodziei, naprzykład nie 
będzie ani oszustów, i tu znowu rzeecz oczywistą 
eóż można ukraść temu eo nie nie ma własnego, 
i jak go oszukać? Złodziaj zatęm zmuszony tar- 
gnąć się na własność wspólną i przez dodanie 


8. A. Krzyżanowskiego, han owskowskiej. 
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parlamentarnych, w których x każdego wymówio- 
nego słowa przeciwniey korzystają, aby go prze- 
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p. Falkenhayn, zostający pod protekeyą klubuj przyszłem stanowiskiem Delegzeyi polskiej do to- 
hr. Hohenwarta, okazali daleko mniej talentu ni- 
żeli p. Krigsau, który nie miał dotychesas. spo- 
sobnośsi dać dowodów swej zdolności lub 'nieu- 
dolności w zarządzie finansami, i dotyczas obja- 


reźniejszego gabinetu, upoważniło toż Koło swo- 
ją komisyę, przesyłającą krótkie wiadomości o 
jego obradach do dzienników krajowych, do o- 
głoszenia tylko jednej uchwały powziętej w re- 
zultacie Ru obrad, uchwaliło zaś eały tok roz- 
praw zachować w tajemniey, rzucili się zaraz 
lekkomyślni ludzie do ogłaszania w dziennikach 
mylnych wieści o tych obradach. Jedną x takich 
mylnych wieści była naprzykład pódana w dzien- 
nikach lwowskich pogłeska, że'ataki przeciw mi- 
nistrowi Ziemiałkowskiemu wyszły od tak zwanej 
partyi krakowskiej. Mogę zapewnić, że wiadomość 
ta jest całkiem fałszywą. 

Niesłuszne są zarzuty, które czytałem w wa- 
szym także dzienniku, czynione komisyi podają- 
cej wiadomości z obrad Koła, że przesyła wia- 
domości te w cztery tygodnie po obradach i wia- 
domości te są bardzo krótkie. Co do pierwszego 
zarzutu, jest on nie, słuszny, bo nie w cztery: ty- 
godnie, ale co tydzień komisya przesyła wiado- 
mości o obradach Koła; często podaje nawet je 
tegoż sumego dnia w którym się obrady odbyły; 
czyniłaby to za każdem posiedzeniem Koła, gdy- 
by nie była często zmuszoną 'czekać z ogłosze- 
niem jakiejś ważniejszej uchwały, aż zniesioną 
zostanie lub stanie się niepotrzebną tajemnica, 
którą eo do tej ushwały chwilowo postanowiono. 
Co do drugiego zarzutu, komisya podawać może 
wiadomości tylko krótkie i suche, gdyż otrzymała 
polecenie -ogłaszania z protokółu jedynie uchwał, 
a nie może zapnszezać się w streszczanie rozpraw 
i pojedynczych głosów poprzedzających uchwałę. 
Regulamina 'wszelkich ciał obradujących orzekają 
wyrażnie, że w protokóle zapisują się tylko wnio- 
ski uchwały, a nie streszcza się przemów, gdyż 
protokół byłby narażony na nieustanne zarzuty 0 
niedokładne lub mylne streszczenie mowy, są prze- 
cież mowcy, którzy nawet zapiskom stenograficz- 
nym zamieszczającym.dosłowną osnowę przemowy, 
zarzucają niedokładne podanie ich głosów. Wnio- 
sków odrzuconych przez większość lub cofniętych 
przez wnioskowców, komisya nie zamieszcza wcale 
w wiadomościach z,:obrad Koła, nie chcąc zachę- 
cać niektórych wnioskodawców do zabierania Ko- 
ła polskiemu wiele czasu przez podawanie mu nie- 
uzasadnionych wniosków. 


Wiedeń 19 marca. 


(||) Nagle dziś rozeszły się pogłoski o świeżo 
bwybuchłem i to gwałtownem przesileniu gabine- 
towem. Jeden z dzienników 
głasza nazwiska -tych mini 
stąpić, oraz, świeżych kandydatów, między innymi 
także hr. Ludwika Wodziekiego, bawiącego, jak 
wiadomo, w Rzymie. Każdy pojmie, że wieści te 
niemają. podstawy, przynajmniej dziś, w chwili, 
kiedy Rada państwa właśnie odroczyła się na 
dni 17. Podezas takiej pauzy parlamentarnej zwy- 
kle nie odbywają się przesilenia gabinetowe. By- 
tuacya wewnętrzna jest tego rodzaju, że podczas 
rozpraw budżetowych, t. j. po świętach Wielka- 
nocnych, może przy lada sposobności nastąpić 
przesilenie, ale nie teras po odroczeniu Izby. t'o- 
głoski te powstały zapewne wskutek dziwnego 
zbiegu okoliczności, że owych trzech ministrów, 
których zaliczają tu do stronuietwą wiernokonsty- 
tueyjnego, nie było ani wczoraj ani dziś w Izbio. 
P. Horst z powodu straty eórki bawi w Gorycyi, 
pp. Kórb i Stremayr zachorowali, bynajmniej nie 
na chorobę polityczną. Wezorajsza konferencya 


ów, którzy mają u- 


sobie tego 60 ujął drugiemu dążący do nierówno- 
ści byłby przedewszystkiem zdrajcą stanu. Wieleż 
to i innych jeszez6 złych rzeczy znikłoby z po- 
między ludzi! Weźmy jeszeze pijaństwo. Na- 
przód żeby się upić, trzeba mieć za eo, trze- 
ba mieć coś własnego a następnie trzeba mieć 
u kogo kupić, a przecież i kupców i przekup- 
niów być nie może w spółeezeństwie, które wszyst- 
kim wszystkiego dostarcza według potrzeby. 
Ale eo więcej — gdyby jaki mniej doskonały 
socyal sta wyłudził od kilku współobywateli przez 
społeczeństwo przeznaczona im porcye i upił się, 
zgrzeszyłby przedewszystkiem przeciwko równości, 
bo uderzająca jest nierówność między człowiekiem 
stojącym a ezłowiekiem leżącym w rynsztoku, nie 
licząc już tego, ża ten ostatni będzie nazajutrz 
niezdolnym do pracy i przez to samo złamie 
przepis bezwzględnej równości, stanowiącej pod- 
stawę sosyalizmu. Tym podobnych zbrodniarzy 
będą musieli adwokaci bronić naturalnie za dar- 
mo, bo inaczej targnęliby się na równość, mło- 
żemy więe być spokojni, nie będzie adwokatów. 
Jedna mnie wszakże okoliezność zastanawia. 
Są namiętności tak w człowieku od poezątku 
świata istniejące, że łudzić się nie można, żeby 
z nieh jakimkolwiek sposobem wyleczyć można: 
taką jest zazdrość, wieleż to wojen, zabójstw, 
zbrodni popełnia się przez zazdrość, Na te prze- 
stępstwa trzeba będzie zrobić jakiś kodeksik 
karny, choćby z kilku artykułów złożony, n. p., 
że kto zabije kobietę lub rywala, będzie za karę 
zrównanym z umarłemi. Między innemi złemi 
zniknie i loterya i gra w karty o, pieniądze, 
gdyż i tu znaczniejsza wygrana lub przegrana 
ząchwiałaby równowagę, a może być tolerowaną 
tylko tak, jak sig to praktykowało dawniej 
w Polsee między proboszczem a pobożnym kol- 
latorem gra o zdrowaśki. Podobno sacyaliśsi nie 
burzą kościoła, więe grać o zdrowaśki będzie 
można.“ 
Nie wiem co dalej prawił mój przyjaciel, gdyż 
obawiając się, aby jego marzenia o uszczęśliwie- 
niu ludzkości i mnió także nie zawróciły głowy, 
pożegnałem się z.nim przy rogu uliey Mikołaj- 
skiej; jeżeli jednak kto z czytelników zażąda 
objaśnień eo do tego najnowszego socyalistycznego 
programu, obowiązuje się autor artykułu dostar- 
czyć mu ich bezpłatnie. 


katojarych nawet .0-— || 


między ministrami a komitetem wykonawczym 
prawicy, dotyczyła kwestyi porozumienia między 
rządem a prawicą, która miała dobitnie postawić 


swe żądania. Podobnie jak Koło polskie, tak i 


Da 
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hr. Clam - Martinitz, imieniem swego stronnietwa 
zajął stanowisko wyczekujące względem gabinetu. 
Stosunek między rządem a prawicą musi wyja- 
śnić się wkrótee, Czesi podobno uważają dysku- 
syg budżetową za termin estateczny. Nieszezęsna 
była interpelacya hr. Harracha względem założe- 
nia szkół czeskich dla terminatorów czeskich 
w, Wiedniu. Trzeba grubej nieznajomości gruntu 
wiedeńskiego, aby wystąpić z podobnym wnioskiem. 

W tych dniach ministerstwo załatwiło sprawę 
wielkiej wagi dla Galieyi, a większej jeszcze dla 
miasta Krakowa. Kosztorysy i szczegółowe plą- 
ny przekopu na Wiśle koło Dąbia pod Krakowem 
zostały stanowczo zatwierdzone. Poniżej Krakowa 
Wisła płynie krętem korytem, 6o sprawia zatory 
lodów i przeszkadza żegludze, kręte więe koryto 
będzie wyprostowane, a w tym celu ma być zro- 
biony przekop pod Dąbiem, ezyli nowe łożysko, 


którem Wisła będzie puszczona. Roboty mają się 


rozpocząć zaraz po Wielkiej Nocy. 

Opróez ogólnych korzyści przekopu na Wiśle, 
jakiemi są zapobieżenie zatorom i ułatwienie że- 
glugi, dla miasta Krakowa przekop ma donio- 
ślejsze znaczenie. Przes Kraków pomiędzy Stra- 
domiem i Kaźmiersem eiągnie się stare koryto 
Wisły, „starą Wisłą* zwane. W dawniejszych 
czasach poziom jego był równy z poziomem głó- 
wnego łożyska Wisły, stare to koryto było zasi- 
lane stale żywą wodą Wisły. Obeenie przy zmie- 
nionym poziomie woda Wisły w normalnym -sta- 
nie nio może się dostać do starego koryta, dziś 
więe stara Wisłą jest tylko otwartym kanałem, 
do którego wprowadzają nieczystości wszystkie 
ksnały Stradomia, Kaźmierza, a nawet jeden 
z największych kanałów środkowego miasta, a 
ponioważ spadek starej Wisły jest bardzo mały, 


przeto nagromadzone w niej nieczystości nie mo- | 


gą odpływać, a stojąc w miejscu, lub sącząc się 
zwolna, zatruwają powietrze całej okolicy i są 
siedliskiem chorób epidemicznych. Stara Wisła 
w Krakowie jest rodzajem Pełtwi we Lwowie, a 
nawet o tyle gorszym, że Pełtew ma znaezniej- 
szy spadek i przez miasto płynie otwartem kory- 
tem tylko na przestrzeni kilku set sążni, gdy tymeza- 
sem długość starej Wisły wynosi blisko ówierć 
mili. Na wiosnę, kiedy stopnieją lody, lub w lecie 
po wielkich deszczach Wisła wezbrawszy wciska 


- siọ pełnym strumieniem i silnym prądem do sta- 


rego koryta i czyści je na czas krótki, lecz wię- 
kszą część roku stara Wisła ze swemi odrażają- 
cemi wyziewami jest prawdziwą plagą Krakowa. 
Przez lat kilkanaście Rada miasta walczy już z tą 
plagą, nie brakło pomysłów, nie szezędzono wy- 
datków na bagerowanie, lecz wszystko na próżno, 
a gdy nareszcie chwycono się środka nader ko- 


sztownego lecz radykalnego, to jest gdy postano- 


wiono zasklepić i zasypać starą Wisłę, wtedy 
rząd i gminy sąsiednie założyły swoje veto z po- 
wodu, że obecnie Wisła w czasie powodzi nie 
mogąe swoich wód pomieścić w łożysku, nie po- 
trzebuje występować z brzegów, bo ma odpływ do 
starej Wisły, lecz zatkawszy jej ten odpływ za- 
sklepieniem i zasypaniem starego koryta, Wisła 
w czasie powodzi będzie musiała występować 
z brzegów, a wtedy zaleje Podgórze i inne gmi- 


„ny na prawym brzegu położone. 


R:ąd i protestujące gminy oświadczyły przeto, 
że chcąc zasklepić i zasypać koryto stare, trzeba 
pogłębić łożysko Wisły i przyspieszyć bieg rzeki 
pod Krakowem przez wyprostowanie łożyska, t. j. 
przez wykonanie przekopu pod Dąbiem. 

Zabiegom i staraniom miasta Krakowa powio- 


` dło się wyjednać u rządu, iż wziął na siebie i na 


swój koszt wykonanie przekopu pod Dąbiem i po- 
łączonych z nim robót na Wiśle. Zatwierdzenie 
szczegółowych planów i kosztorysów odeszło już 


wezoraj do Lwowa, a tak Kraków będzie mógł 


teraz przystąpić do zasklepienia i zasypania sta- 
rój Wisły, i wbliskiój przyszłości stara Wisła od- 
rażająca szkodliwemi wyziewami może się zamie- 


nić w plantacye, nęcące zielenią i woniejącemi 
krzewami. W Krakowie gdzie w ostatnich oza- 


sach tak wiele dokonano, taka metamorfoza sta- 
rój Wisły nie pozostanie może prostem tylko ma- 
rzeniem. 

Roboty rządowe i miejskie razem wziąwszy 
preliminowane są na przeszło 200,000 złr., a 
w Bzezególności roboty rządowe czyli przekop pod 
Dąbiera mają kosztować do 25,000 złr., a roboty 
miasta Krakowa exzyli zasklepienie i zasypanie 
starój Wisły będą kosztowały do 180,000 słr. 
W tym roku jako roku niedostatku w Galicyi, 


. roboty o których mowa, przychodzą w samą po- 


rę, otwierają bowiem ubogiój ludności obfite źró- 
dło zarobku, a ponieważ będą to przeważnie ro- 


- boty ziemne, więc i ludność wiejska eałéj okoli- 


cy będzie miała udział w tak wielkim zarobku. 
Z tego też powodu tak władze krajowe jak i mi- 
nisterstwa działały w tój sprawie z niepraktyko. 
wanym pośpiechem, akta bowiem tój sprawy 
w kilkunastu dniach przeszły przez N. amiestaiotwo, 
mininsterstwo spraw wewnętrznych i finansów i 
wróciły napowrót do Lwowa. 

Prezydent m. Krakowa bawił tu przez cały ty- 
dzień, jutro wraca do Krakowa. 

Dowiaduję się, że i druga sprawa ważna dla 
kraju, to jest wydanie Wydxiałowi krajowemu 
miliona złr. z nadwyżek funduszu indemnixacyj- 
nego jest na najlepszój drodze, i jest nadzieja, 
że Wydział krajowy ją otrzyma, zanim się sejm 
zbierze. 


Wiedeń 19 marca. 
(63-cie posiedzenie Izby poselskiej). 

Prezes. Coronini zagaja posiedzenie o godz. 
11 i ogłasza rezultat dokonanego wczoraj wyboru 
komisyi prawniczej; wybrani są: Ign. Giovanelli, 
Witezicz, Adamek, Fanderlik, Grunwald, Toma- 
szczuk, Herbst, Weeber, Stóhr, Weiss, Jaksch, Sturm, 
Edlbacher, Magg, Zborowski, Madeyski, Ry- 
dzowski, Winkler, Monti, Fuchs, Kaizl, Roth, 
Dworski i Jasiński. 

Na porządku dziennym dalsze obrady szczegó- 
łowe nad projektem ustawy o ulgach podatkowych 
dla kas zaliczkowych i towarzystw kredytowych. 
ARJ wybrała nowym sprawozdawcą pos. Me- 
znika. 

Paragraf 3 normuje podstawę wymiaru podatku 
dochodowego. 

Pos. Rapoport, popierając wnioski komisyi, 
korzystniejsze dla towarzystw od projektu rządo- 
wego wykazuje potrzebę jasnego sformułowania 
przepisów, co do podstaw opodatkowania towa- 
rzystw celem uniknienia mylnego tłómaczenia u- 
stawy przez organa podwładne. Wspominając o do- 
tychczasowych nadużyciach, przytoczył przykład 


kasy zaliczkowej w Tarnowie, która w ostatnich 
czterech latach, mimo zmniejszających się doc ho- 
dów, opłacała podatki coraz większe. Zwrócił także 
ministrowi skarbu uwagę na niewłaściwy sposób 
tłómaczenia ustaw za pomocą rozporządzeń wyko- 
nawczych, które często paraliżują najzbawienniej- 
sze ustawy przez Izbę uchwalane. Ustawa obecna 
pozostanie tedy martwą literą, jeśli inny duch nie 
ożywi organów finansowych. Wreszcie wskazał 
mówca na szczególną ważność towarzystw zslicz- 
kowych w kraju naszym, tak biednym w kapitały 
i tak po macoszemu traktowanym przez Bank au- 
stro-węgierski i inne instytucye finansowe, które 
prędzej z Australią niż z Galicyą robią interesa. 

Po dość rozwlekłej jeszcze dyskusyi uchwalono 
$. 3 z poprawką wniesioną przez sprawozdawcę 
pos. Meznika, którćj sprzeciwiał się komisarz 
rządowy p. Huber, a wedle której czysty dochód 
towarzystw, jeśli nie przenosi 300 złr., wolny jest 
od podatku dochodowego; te zaś towarzystwa, 
które mają większy czysty dochód, będą opłacały 
od pierwszego tysiąca */,,, od drugiego */,,, a od 
dalszych dopiero cały zwykły podatek dochodowy. 

Całą resztę ustawy, to jest mniej ważne para- 
grafy, uchwalono bez dyskusyi. 

Poczem pos. Rapoport zabiera jeszcze głos 
i z polecenia Koła polskiego wnosi następującą 
rezolucyę: 

„Wzywa się rząd, aby jeszcze w roku bieżącym 
wniósł projekt ustawy w celu uregulowania wy- 
miaru podatku dochodowego, pobieranego od do- 
chodu kas oszczędności szczególniej przez słuszne 
uwolnienie procentów biernych od podatku.“ 

Sprawozdawca pos. Meznik popiera tę rezolu- 
cyę. — Izba ją uchwala. 

Dalej przyjęto jeszcze rezolucyę pos. Mauth- 
nera, wzywającą rząd do wniesienia projektu u- 
stawy o wymierzaniu podatku wszystkim spółkom 
zarobkowym, gospodarskim i produkcyjnym wedle 
zasady powyższego 8. 3go. 

Następują obrady nad drugą ustawą: o rozsze- 
rzeniu przepisów ustawy z dnia 21 maja 1873 r., 
eo do ulg nadanych pod względem stempla i opłat 
skarbowych spółkom zarobkowym i gospodarskim 
także na kąsy zaliczkowe i towarzystwa kredy- 
towe. 

Krótką ustawę tę bez dyskusyi przyjęto, poczem 
obie ustawy uchwalono w drugiem i trzeciem czy- 
taniu. 

Prezes oznajmia, że komisya prawnicza ukon- 
stytuowała się pod przewodnictwem posła Wiaklera. 

Koniec posiedzenia o godzinie 12 min. 10. — 
Następne dnia 6 kwietnia. Na porządku dziennym 
rozprawy budżetowe. 


Paryż 16 marsa. 


Kiedy rok temu d. 15 maróa ministerium z d. 
5 stycznia 1879 wystawiło na porządex dzienny 
ustawę o „wychowaniu wyższem* i o „Radzie 
edukacyjnej“; ludzie poważni, ueseni i statyści, 
ztórzy znają lepiej Frencyę niź F.rrz i Le; Ore, 
zapowiedzieli długie i burzline rezprawy nad te- 
mi ustawami. Może jedaak tak długich i tak 
burzliwych nie przewidywali. Cały rok trwały 
one, jeżeli nie w Izbie i w Senacie, to po za 
parlamentem; dziennikarstwo, epinia publiczna, 
ministrowie, sądownietwo, nawet władze wyko- 
naweze były poruszone; wszystkie wybiegi par- 
lamentarne i pe za parlamentarne prektykowano, 
wszystkie intrygi pokątne z góry i z dołu poru- 
szono i w końcu artykuł najniebezpieczniejszy 
tych ustaw, dla którego były one ukuto, słowem 
artykuł 7my został odrzucony. Wezoraj d. 15 
marca pe drugiem odczytaniu tych ustaw w Se- 
nacie, artykuł ten ostatecznie został pogrzebany 
20 głosami większości. 

Czy nowe ustawy o wychowaniu publieznem 
były potrzebne; czy przy dawnych uniwersytet 
franeuski nie miał dostatecznej mocy i dostatecz- 
nych środków, aby szerzyć i rozwijać dalej oświatę 
publiczną we Francyi; ezy szkoły wolne i uni- 
wersytety katolickie stały mu w tem na prze- 
szkodzie, wolno o tem powątpiować. Powątpiewał 
o tem Dufaure, jeden z ostatnich statystów da- 
wnej szkoły parlamentarnej, kiedy sam usunął 
się w roku przeszłym z ministerium, mówiące, że 
„dla nowych poglądów i nowych pojęć potrzeba 
nowych ludzi“, 

Przekonaniem mojem ustawy te nie były po- 
trzebne, ani na dobie. Nie były potrzebne ze 
względu na oświatę publiczną, gdyż właściwego 
dobra tej oświaty, prawdziwych jej korzyści nie 
miały na celu; stawały One nawet otwarcie 
w sprzeczności z pojęciami, jakie od r. 1835 pa- 
nowały we Fceneyi, której parlamenta w latach 
1836, 1850, 1852, 1875, ciągle i stale rozszerzały 
pole oświaty powszechnej, w duchu l:beralaym 
przy najobszerniejszej wolności wszelkiego ro- 
dzaju szkół od początkowych aż do wolnych uni- 
wersytetów (katol.ekich). Nie były też na dobie: 
nowa Rzeczpospolita franeuska ledwie stanęła o 
własnych siłach, ledwie zwyciężyła groźią opo- 
zycyę anti-republikańską, zamiast iść torem wła- 
ściwym rządom republikańskim, demokratycznym 
zwłaszeza, zaczęła naśladować dawne rządy, w 
których duchu były ograniczenia, ceniralizacya, 
obstawanie przy prerogatywach władzy wykona- 
wezej. Nowa Rzeczpospolita powinna była otwo- 
rzyć na oścież wrota, zapraszająć do siebie WSZy- 
stkich ludzi dobrej woli, powinna była najmniej 
rozdzielać i tsk już rozdzielony kraj. Cóż jednak 
widzieliśmy? Czyż trzecia republika jest rządem 
więcej wolnym niż dawniejsze, więcej uspakaja- 
jącym, więcej zresztą konsekwentnym i sprawie- 
dliwym? Nie. Nie mówiąc już o wiadomym afo- 
ryzmie Thiersa, iż „Rzeczpospolita powiana być 
konserwatywną pod groźbą utraty bytu“, repu- 
blika dzisiejsza nie sachowuje nawet własnej swej 
konstytueyi z r. 1875, podkopuje Benat, z które- 
go chee zrobić Izbę matrykularaą (la chemóre 
d'enregis'rement) albo pozbyć się go weale. 

Senat raz przecie otrząsł się z tej przemoey. 
Czy wytrwa i dalej w tej <hwalebnej dążności, 
orzekać ani przepowiadać tego nie możemy. Wal- 
ka dopiero się rospoczęła. Froycinet wczoraj naj- 
dobitniej to wyraził, zapowiadając, „iż odrzucenie 
artykułu 7go wcale nie zmienia, anı tamuje dzia- 
łalneści ministerium. Ma ono w swej moey usta- 
wy dotąd istniejące dla pczbycia się szkodliwych 
w kraju stowarzyszeń i żywiołów“. 

Jakież to są stowarzyszenia, jakie żywieły? 
Stowarzyszenia kongregacyjne, żywioły katoliekie. 
A więc przeciw nim to wymierzone były wszy- 
stkie usiłowania. Dla czegóż me daiałano otwar- 
cie, lecz podstępnie przez ustawy o wychowaniu? 

eżeli ministerium miało i przeciw temu ten 
oręż, pocóż artykuł 7my, po co tyle hałasu, za- 
chodu i straty ©zasu? 


| REJ 


ah s Niedzieli 21 Kiurca 1866, 


Wiedeń 19 marca. Jeneralny sprawozdawca 
komisyi budżetowej Izby posłów p. Smarzew- 
ski, przedłożył już swój referat. Sprawozdanie 
oblicza dochody na r. b. o 1,744 018 złr. niżej 
niż rząd; i wykazuje, że niedobór wynosió będzie 
tylko o 1,242,646 złr. mniej jak w r. z. mimo 
tego, że dochody na .r. b. są o 5,686,612 złr. wy- 
żej preliminowane a istotny przytust dochodów 
właściwie na 10'/, mil. złr. liczyć wypada (wsze- 
lake nie z przypływu podatków), 2 dalej zawiera 
nastepujący ustęp znaczenia politycznego : 

„Komisya budżetowa, przez nową Izbę wybra- 
na, i widząc przed sobą nowy rząd, który 60 do 
ekonomii państwowej ważny wprawdzie eel sobie 
wytknął, ale błędnie sądził, że dopiąć go natych- 
miast można środkami przezeń proponowanemi, 
usiłowała preliminarz zbadać jak najszczegółowiej, 
a we wnicskach swoich co do wydatków kierować 
się wszelką możliwą oszczędnością, eo do przy- 
chodów zaś wszelką możliwą przedmiotowością. 
Komisya ma sobie za obowiązek, bez ogródek 
wyłożyć poważną sytuacyę finansów państwowych, 
tak jak z wieloletniego współdziałania poprze- 
daich parlamontów z poprzedniemi rządami wy- 
nikła. 

Od 12 lat wydatki państwowe o 98 mil. złr. 
się podniosły. Wydatek na oprocentowanie długu 
państwowego podniósł się o 17,800,000 złr. 
Wkrótkim czasie czterech lat przybyło 320 mil. 
zir. ciężaru w długach. Wobes wysokości zobo- 
wiązań, jakie państwo nietylko wsględem swoich 
wierzycieli, ale-i w innym także kierunku na 
siebie wzięło, niepodobna się spodziewać, aby po- 
chodzący z poprzedniego okresu niedcbór 
usunąć można dotychozasowym sposobem postę- 
powania. Z wyników, do których doszła komisya 
budżetowa rozbierająs preliminarz, może W. Izba 
nabrać przekonania, że upragniony zewsząd eel 
przywrócenia równowagi w gospodarstwie pań- 
stwowem jużcić osiągnąć można, ale tylko zwolna, 
i nie samemi jedynie oszczędnościami, zwłaszoza 
gdyby obecne urządzenia państwa i nermy postę- 
powania tez zmiany zachowane być miały. 

Nieudała próba, usunięcia niedoboru za jednym 
zamachem przez zaprowadzenie niektórych, ruch 
i czynność zarobkową eałkiem bez systemu ob- 
ciążających podatków, tem dobitniej powinnaby 
wpoić przekonanie, że jedynie tylko systematy- 
ezna a gruntowna, tak co do wydatków jak i 
przychodów w dobrze obmyślanej kolei przepro- 
wadzona reforma, i tylko ona, może podać spo- 
eobność zejścia raz na zawsze ze zgubnej drogi 
zaciągania długów na wydatki bieżące. 

Komisya budżetowa przekrocz;łaby granice 
swojej kompeteneyi, gdyby sobie pozwoliła przed- 
łożyć sformułowane wskaxówki w tym wsględzie 
do osenienia Wys. Izby. 

Nie może jednak przenieść na sobie, aby nie 
wskazała, że z najwyższej decydującej strony i 
przy uroczystej sposobności uproszezenio admini- 
stracyi w poszezególnych służby publicznej gałę- 
ziach jako warunek zmniejszenia wydatków pań- 
stwowych, a zatem nietylko jako dopuszezalne, 
ale też jako korzystne i do osiągnięcia możliwe 
przedstawione zostało. 

Czyli zaś uproszezenia tego przedewszystkiem 
w skróceniu manipulaeyi i toku instaneyj, który 
z ezasów minionych pozostał a z gorącym nowo- 
czesnym trybem zarobkowania i ruchu pogodzić 
się nie daje, wogóle zaś w większej samoistności 
podwładnych organów administracyjnych, czyli 
w bliższem »espoleniu zakresów czynności władz 
autonomicznych a monarszych, w trafniejszem po- 
jęciu i odgraniezeniu samoistnego a poruczonego 
zakresu czyności władz autonomieznych, ezyli 
w prościejszym a jednak skuteczniejszym ustroju 
kontroli państwowej szukać należy; czyliby upra- 
gnionego uproszczenia na polu administracji skar- 
bowej owemi środkami dopiąć nie można, które 
w dotyczącem specyalnem sprawozdaniu są wzmian- 
kowane: te i wiele innych tego rodzaju kwestyj 
zasługiwałyby na rozbiór dojrzały.“ 


Kronika miejscowa i zagraniczną 


esis 20 marca. 


Wczoraj odbył się dla uczczenia prof. Szujskie- 
go w dniu jego imienin wieczór muzykalno-dramaty- 
czny w domu pp. Alfredów Stojowskich. Po części 
muzycznej, w której wziął udział chwilowo bawiący 
w Krakowie z Ukrainy p. Karol D., który grą swo- 
ją na fortepianie wszystkich zachwycał, przedstawili 
wybornie amatorowie komedyę Mussetowską Przez 
zazdrość. W końcu nastąpiły żywe obrazy z drama- 
tu J. Szujskiego Pan Twardowski, które ułożył p. 
Ajdukiewiez. So'enizant podziękował w dowcipnych 
i zarazem rzewnych słowach za te urządzone na 
cześć jego niespodzianki. Na wieczorze zgromadziło 
się około 100 osób, chociaż to był tylko zwykły 
dzień recepcyjny, 

— W sprawozdaniu ze zgromadzenia ogólnego 
Członków Stowarzyszenia ku niesieniu pomocy ubo- 
gim uczniem szkół ludowych krakowskich, zamiesz- 
czonem w Nr 65 Czasu, opuszczono między osoba- 
mi wybranemi do wydziału nazwisko wiceprezydenta 
miasta Dra Michała Schmidta. 

— Wezoraj w południe Wincenty Kuśmiński, ko- 
miniarz, podczag czyszczenia kominów pod L. 53 
przy ulicy Ziwietzynieckiej, będąc nietrzeźwym, spadł 
z dachu na bruk i zabił się. Zwłoki jego do Kliniki 
przeniesiono. 

— Dzisiaj rano wczas pod L. 26 na Stradomiu 
znaleziono bez życia Wojciecha Leśniewskiego, cze- 
ladnika krawieckiego, żonatego, lat 40 liczącego. Po 
stwierdzeniu śmierci przez lekarzy pp. Palecznego i 
Turzyńskiego, w skutku krwotoku płucnego, zwłoki 
Leśniewskiego przeniesiono do Kliniki, 

— Pmniów 17 marca. 

(W. T.) W dniu 16 b. m. przybył do miasteczka 
Radomyśla, znany ze swej troskliwości o dobro po- 
wiatu, starosta z Tarnobrzegu p. Jakubowicz w to- 
warzystwie pp. (łregera, wiceprezesa rad. powiat, 
Moesera, radcy nam.; Grossa, nadinżyniera, gdzie także 
poszkodowani powodzią mieszkańcy z prawego brzegu 
ujścia Sanu się zgromadzili i otrzymali pieniężne dat- 
ki w miarę poniesionych strat. Jakkolwiek zą dar ten 
największa w zięczność czcigodnym dawcom się należy, 
datki te niewiele przyczyniły się do nlżenia coraz 
większej biedy, wzmagającej się wskutek zupełnego 
braku zarobku. Zima, dotąd ostra może przecież się 
raz Skończy, jest więc rzeczą największej wagi, aby 
bezzwłocznie roboty około tam i wałów rozpoczęte 
zostały, inaczej bowiem ludność tutejszą w rozpaczli- 
wem znajdzie się położeniu. Niestety, znając proce- 
durę fatalną w sprawach budowii wodnych, już w wia. 
śeiwem świetle przez hrabiego Jana Tarnowskiego 
przedstawioną, obawiamy się, aby nakaz dokończenia 
regulacyi ujścia Sanu, a tem samem sposobność za- 
robku nie przyszły za późno, jak się to i w zeszłym 


roku z powodu innej budowli zdarzyło. Nadmieniam 
także, że pan radca Moeser i pan nadinżynier Gross 
udali się na granicę wsi Nowin i Pniowa, a rozległy 
widok zniszczenia, jaki się im przedstawił, wprawił ich 
w największe zdumienie, jakkolwiek óćo tego rodzaju 
widoków przywykli. 

— Wezoraj o świcie powstał we Lwowie pożar na 
dworcu kolei Karola Ludwika w składzie różnych 
palnych materyałów, jak, olej, nafta itd. Budynek ten 
na wpół z drzewa i cegły, pokryty gontem. Kiedy 
straż ogniowa z miasta przybyła, już dach budynku 
stał w płomieniach. W kilka godzin zdołano powstrzy- 
mać ogień, ale składy tłuszczów spaliły się. Mróz 
15 stopniowy utrudniał gaszenie. 

— Hr. Stanisław Tarnowski, którego prelekcye 
w Warszawie „o Janie Kochanowskim* ściągają nie- 
mniej tłumną co lat poprzednich publiezność , prze- 
znaczył część dochodu dla ubogich uczniów uniwer- 
sytetu warszawskiego, resztę zaś na korzyść- osad 
rolaych. i s 

— Kuryer Codzienny donosi, że policya zabrała 
w Brodach Majerowi Zuckerbaumowi i kilku innym 
mieszkańcom znaczki pocztowe rosyjskie w liczbie 
10.000 i przesłała je za pośrednictwem poselstwa 
austryackiego w Petersburgu rządowi rosyjskiemu 
jako domniemanie fałszywe. Okazało się, iż znaczki 
te są istotnie podrobione. Urzędnicy sądowi wysłani 
do Brodów wyśledzili, że znaczki te były robione 
w Brodach i wysyłane do Królestwa Polskiego, gdzie 
spólnicy fałszerzy, sprzedawali je. W Łomży i Ostro- 
wiu aresztowano kilku takich wspólników. 

— NPan przyjmował burmistrza kołomyjskiego, 
Dr Trachtenberga i kanonika Koblańskiego, którzy 
przybyli do Wiednia z życzeniami w imieniu miasta 
Kołomyi z powodu zaręczyn Cesarzewicza. NPan wy- 
pytywał delegatów o stan nędzy w „Galicyi i o stan 
instytucyj dobroczynnych w Kołomyi, 

— Jeden z korespondentów Fremdenbl: ttu poda- 
je następujące szczegóły o narzeczonej Arcyksięcia 
Rudolfa, królewnie belgijskiej Stefanii: W r. 1873 
bawiłem pół roku w Brukselli, chcąc uzyskać stopień 
profesora w tamtejszym uniwersytecie. Wkrótce po mo- 
jem przybyciu. do stolicy Belgii wezwany zostałem 
przez Senatora B teścia barona T. który działalno- 
ścią swą na polu budowy kolei tureckich tak szybko 
zdobył sobie sławę i bogactwo, aby wnukowi jego 
mieszkającemu u niego w jego willi Boisfort w po- 
bliżu Brukselli, udzielać nauki literatury klasycznej i 
języka angielskiego. Jeżdziłem więc codziennie około 
godziny 9-'ej zrana koleją luksemburską do wspom- 
nionej willi i wracałem po południu do Brukseli. Do 
dworca kolei luksemburskiej przechodziłem zwykle 
przez park księcia Flandryi brata króla Leopolda. 
Zdarzało się często że w parku spotykałem małą pię- 
kną dziewczynkę przechadzającą się z swoją guwer- 
nantką. Dowiedziałem się, że to była księżniczka Ste- 
fania, która szezególne miała upodobanie do parku 
swego stryja. Nosiła ona zwykle białą czarnem gar- 
nirowaną sukienkę, czarną jedwabna mantylke i sło- 
miany kapelusz. Mówiła z guwernantką swoją za- 
wsze po francusku. Słyszałem jednak raz, jak do 
ałnżącego przemówiła po famandzku, aby jej przy- 
niósł waehlarz. Posiada więc oba języki krajowe. Pó- 
żniej dowiedziałem się, że jej bibliotekarz ojca Dr T. 
udziela jej języka niemieckiego, a w Brukselli zamie- 
szkała Angielka trudniąca się dawsniem lekcyj, ję- 
zyka angielskiego. Później mieszkając w domu ko- 
biety na Grand Sablon której mąż był w służbie w 
pałacu, słyszałem nieraz z ust jego jak dziwnej jest 
dobroci notre chóre princessa, jak ją nazywał. Przy- 
chodził on wieczorem do domu z pełnemi kieszeniami 
ciasteczek i zabawek, które mu księżniczka dla jego 
dzieci dawała, a bywało tego tak wiele, że gospody- 
ni moja i dzieci sąsiadów niemi obdzielała. 

— Miesięcznik pragski Ruch zamieszcza w marco- 
wym zeszycie komedyę J. A. Fredry „Kalosze“ w pię- 
knym przekładzie radaktora Fr. L. Hovorki. P. Ho- 
vorka, jak nam donoszą, występując z redskcyi Ruchu 
którą obejmuje Fr. Chalupa, wydawać będzie od 1 
kwietnia nowe illustrowane czasopismo p t. Divadel- 
mi Listy (Czasopismo teatralne), poświęcone teatrowi, 
literaturze i naukom. Niezależnie od tego wydawnictwa 
ukaże się także pod redakcyą i nakładem p. Hovorki 
w nieoznaczonych ściśle czasokresach Divadelni Svet 
(Š viat teatralny), przynoszący wybór najnowszych 
dzieł dramatycznych, tak oryginalnych jak tłóma- 
czonych. 

— Przypomną sobie czytelnicy sprawę hr. Wiktora 
Zichy-F'erraris, przeciw któremu wystąpił w dzienniku 
swym Asboth rozrzucając mu niehonorowe postępo- 
wanie w sprawach Erlangera, akcyjnego Towarzys- 
stwa zakładu kredytowego ziemskiego, oraz Drehéra 
i Deutscha, skutkiem czego hr. Zichy wykluczony 
został z Kasyna peszteńskiego. Fr. Zichy ogłosił te- 
raz w Peszcie list otwarty p. t. „Pismo nusprawiedli- 
wiające,* w formie broszury, liczącej 94 stronnie i 24 
aneksów, za pomocą których zbija czynione mu za- 
rzuty. 

-— Do malarza Karola Blaas senior nadeszła przed 
kilku dniami paka wraz z listem od pewnego pana 
z prowincyi, w którym tenże prosi go, aby stary o- 
braz zawarty w pace oglądnął, i jeżeli uzna, że jest 
wart tego, zechciał go odnowić. Obraz ten, jak do- 
nosił, został znaleziony w jego zamku i ewentualnie 
ma być sprzedanym. Malarz odpakował obraz i po- 
znał w nim natychmiast oryginalne dzieło Rembrandta. 
Zaprosił więc znawców i artystów, którzy jednomyślnie 
się zgodzili, że jest to niewatpliwie obraz Rembrandta. 
Pobliższem rozpatrzeniu się dostrzegli facsimile mistrza 
i rok 1650. Obraz ten pochodzi z czasu najwyższego 
rozwoju Rembrandta i przedstawia portret młodzieńca, 
prawdopodobnie syna jego. 

— Donosiliśmy w swoim czasie, że Mussurus bej, 
syn ambasadora tureckiego w Londynie Mussurus baszy 
wykradł jedną z najbogatszych dziedziczek przy fau- 
bourg Saint-Germain pannę Immóconrt i zaślubił ją 
potajemnie w Anglii. Przepędziwszy dwa tygodnie 
przy boku Turka, który zresztą wyznaje religię katolicką, 
młoda małżonka, ulegając wpływom dyplomatycznym 
dała się skłonić do powrotn w dom swćj matki o- 
wdowiałej pani Imócourt, a następnie schroniła się do 
klasztoru. Pani Imócourt wniosła skargę o uniewa- 
Łnienie małżeństwa i epilog tej skandalicznej sceny, 
odegra się przed sądem cywilnym w Paryżu. 

— Jak donosi telegram z Captown u Przyłądka 
Dobrej Nadziei z d. 16 bm. skradziono tam poprze- 
dniej nocy dyamenty złożone na poczcie dla prze- 
słania ich do Europy; były one cenione na 75,000 
funtów sterl. 

Wiadomości policyjne. Sirsż policyjną 
przytrzymała Maryę Górską właściwie Nowakową za 
kradzież poduszki; Jana Usygę za kradzież słomy i 
siana; Franciszka Zabłockiego za kradzież chleba; 
Maryannę Wołkową za kradzież lichtarza mosiężnege 
na Kazimierzu z niewiadomego domu, gdy tam przy- 
szła prosić o wsparcie; Błażeja Bobrowskiege za u- 
czestnictwo w kradzieży form mosiężnych do odlewa- 
nia łyżek, noży i wideleów; Jana Idzika za oszustwo; 
Franciszka Powrożnika, Juliana Kasprzyckiego i Jó-! 


zefę Pieszczyńską za kradzież różnych przedmiotów; 
Za pijaństwo 3 osoby. 


Wojciech Sikora, stróż kramów na Wolnicy przy- i 


trzymał Jana Bar yzela na kradzieży dzbanka z kramu. 

TRANK. W Niedzielę d. Żigo marea: Po raz 
ostatui przed Świętami Wodewil w 4 aktach ze Śpie- 
wami przerobiony dla sceny krakowskiej przez Wi, 
L. Anczyca, muzyka K. Hoffmana: Dw. j złodziej . 
iozzątek o gods. ćtj. 


«m Wystawa uiónstającz Dowazzystwa Frzyjauiół 


Śstak pięknyui w Bukiengiorol otwarta codslenai) 
sd godziny 1isj do tej próca poniedziaiku.-- Wsięp 
s miadzisły lö svemtów. w dwe powszaduie JG cent, 

— _ bnia 19 marca pogoda; termometr od —11:0 
doszedł do -+0'6 ©. Barometr- opada; o godz. Tej 
sano d. 29 stan jego był 743:5 railiim.,. termometru 
—1:0 ©. Wiatr zachodni. 

— W niedziełę d. 21 marca: Benedykta; a w po- 
niedziałek d, 22 Katarzyny szw. 


Winóczarkeł Bibitoegrałiszme. 


.— Nr 12 Przeglądu Lekarskiego zawiera: Obtu- 
łowieza: Zator tętnicy płucnej z przebiegiem nader 
pomyślnym; W eh ra (w Chełmnie): Zmiażdżenie iokcia 


i ramienia (dok.); Sprawozdanie z prac Cohuheima 
i Parrota; wyciągi z prac obcych; wiadomości po- 
mniejsze; wiadomości statystyczne, ogóln»lekarskie i 
bieżące; pośmiertnictwo lekarskie. 


— Mademoiselle Lacour par Henry Morel. Paris | 


1880. Jestto obraz niedoli młodej siercty po walecz- 


nym oficerze z wojny franensko-włoskiej, za Napo- 


leona IM, która otrzymawszy bardzo staranne wycho- 


wanie, zmuszoną jest po zgonie ojca zasabiać pracą - 


rąk na utrzymanie siebie i matki. Piękność jej wznieca 
miłość do niej w sercu niegodnego jej młodego czło- 
wieka, który pewnym będąc w«ajemności, nie tylko 
ją porzuca, lecz stara się jej wszelkiemi sposobami 
szkodzić i staje się powodem smutnych przejść w dal- 
szem jej życiu. Biedna ofiara szuka w końcu pocie- 
chy w klasztorze. — Powieść ta, aczkolwiek przebija 
w niej, na wzór większej części nowożytnych roman- 


sów francuskich gruby realizm, ma jednak szlachet- 


niejszą od wielu innych tendencyę, piętnuje bowiem 
złe z całą jaskrawością i wskazuje, że jedyną ucie- 


czką w nieszczęściu jest religia. 
TESK TRAL AA S EIA UL SONEA ECCE ZAOCZNE ASR E AE RA 


Od ddminisirasyi „Usasw* 


Dla nieszczęśliwych włościan dotknię- 


tych powodzią w pow. Tarnobrzeskim złożyli: 
Składka zebrana od Polaków bawiących w zakładzie 
leczniczym Dr Czerwińskiego w Kapfenberg 300 złr., 


R. Wiśniewski 5 złr., X. J. Zemanek 2 złr, X, 


Kwiatkowski 3 złr., razem 310 złr. a z poprzednio 
wykazanemi 3,420 złr. 92 e. 


Dla głodem dotkniętych Górnoszlązaków 


złożył R. Wiśniewski 3 złr. 
Na pomnik Mickiewicza złożył: R. Wi- 
śniewski 2 złr. 
Sprostowanie. 


We wczorajszym Nrze Czasu na stronie 2 szpalcie 
Żej, wiersz 20-ty z dołu, zaszedł błąd: zamiast przez 
zmodyfikowanie, powinno być: przez zmono- 
polizowanie całego ruchu na Kolei Karola-Lud- 
wika i t. d. 


Sprawy sądowe. 


ROZPRAWA GŁÓWNA 
przed sądem przysięgłych 


przeciw 


Ludwikowi Waryńskiemu i 34 wspólnikom 


o zbrodnię zaburzenia spokojności publicznej. 


(Ciąg dalszy). 


Dnia 19go b. m. rozpoczęła się rozprawa po 
dwudniowej przerwie ogłoszeniem przez przewo- 
dniesącego wyniku narady trybunału 60 do wnio-_ 
sków stron d. 13go b. m. i następnych dni b. m. 
postawionych. 

Naprzód tedy do wniosku oskarżonego Inlaen- 
dera o wezwanie do rozprawy radcy polieyjnego 
Friedricha, trybunał się nie przychylił, jak rów- 
nież i do wniosku Dra Rosenblatta, aby z urzędu 
stwierdzono, czy broszura Renana „Życie Chry- 
stusa* należy do broszur treści socyalistycznej, 
czy też nie? Następnie do wniosku prokuratora, 
aby na rozprawie edezytano zeznania Agnieszki 
Dąbrowskiej, trybunał także się nie 
zgadza się zaś na ewentualny ustny wniosek pro- 
kuratora, aby wezwać do rozprawy wspomnioną 
Agnieszkę Dąbrowską. Dalej nie przychyla się 
trybunał do wniosku prokuratora, aby wezwać do 
rozprawy Lueyana Limanowskiego, a znowu do 
wniosku oskarżonego Truszkowskiego, aby sąd 
zarządził perównanie pisma jego z pismem ra- 
chunku znalezionego u Waryńskiego Ludwika 
trybunał się przychyla pomimo sprzeciwienia się 
prokuratora. 

Prokurator po ogłoszeniu tejże uchwały, o ile 
ona nie zgadza się z jego wnioskami, zastrzega 
sobie zażalenie nieważności. ! ag 

Słuchani następnie trzej świadkowie: Jan G6 
ralik, Stanisław Kowalski i Wincenty Éa- 
buda, uczniowie seminaryum nauczycielskiego, 
stwierdzają jednozgodnie, że oskarżony Zieliński 
przyniósł raz na lekcyę rysunków jakąś broszurę 
socyalistyczną, że dał ją czytać kolegom, że sam 
o zasadach w tejże broszurce omawianych roz- 


prawiał, atoli ani kwestyi podatków, ani też ad- 
ministraeyi, lub konstytucyi w tychże rozmowach | 


nie dotykał, jak również, że więcej podobnych 


broszur nie posiadał. Ostatni z nich, t. j. Win- 


centy Kabuda dodaje jeszcze, że oskarżony wcale 
do żadnego związku socyalno-rewolucyjnego nie 
należał i jego do przystąpienia do tegoż nigdy 
nie namawiał. W bruszuree, którą oskarżony po- 
siadał, nigdzie ani słowa nie ma o Cesarzu Austrya- 
ckim tylko o Cesarzu Rosyjskim i w rozmowach tak- 
że nigdy(Cesarza Austryi nie dotykali. Zeznawał po 
ezątkowo przeciwnie, ale to robił ze względu na 
wolę sędziego śledczego, z obawy, aby: tenże nie 
pomylił się i nie wsiął go za burzyciela spokoju 
publicznego, podobnie jak to zrobiła polieya, 
która widząc w nim widocznie bardzo niebezpie- 
eznego człowieka, ze względu na spokój publi- 
ezn, szupasem na miejsce urodzenia go odstawiła, 
ebociaż do najmniejszej winy się nie poczuwał. 

Następny świadek Edward Kaez, nauczyciel, 
wyznania mojżeszowego, zeznaje podobnie jak i 


poprzedni świadkowie, że oskarżony Zieliński | 


przyniósł raz na lekcyę rysunków jakąś broszurę 
treści socyalnej, gdy jednak świadek podobnie 
jak inni koledzy prosił oskarżonego © pozwolenie 


przychyla, 


= a, ie p md 


= „dl wzm „AO > 


przeczytania tejże, nie dał mu jej mówiąe, iż 
soeyalści są przeciwnikami żydów. 

Następnie raz na gimnastyce pytał się świadek 
oskarżonego, co będzie x ustrojem obaenego świa- 
ta, gdy soeyalizm weźmie górę? Odpowiedział 
mu wtedy oskarżony, że pierwszą rzeczą będzie. 
iż pójdą na Kazimierz i wyrżną w pień wszy- 
stkieh żydów, bo to są najwięksi kapitaliści. 
Przedstawiał mu wtedy świadek, jakie to fabryki 

rowadzą Rotschild lub nawet Baruch i wielu 
oni ludziom dają zatrudnienie i utrzymanie i 6n- 
-~ py się wówezas działo, gdyby fabryki takiego 
Rotschilda lub Barucha zamknięte zostały, czem 
atoli oskarżony przekonać się nie dał, utrsymująe, 
że właśnie wspomnieni kapitaliści exploatują tyl- 
ko tych robotników. 

Pytał się go następnie świadek, ezy jak zo- 
stanie nauezycielem, będzie podobne zasady chło- 
om wykładał, zwłaszcza, że religijność naszego 
włościanina byłaby mu zawadą w rozkrzewianiu 

tych zasad ? i ; 
Oskarżony atoli nie dał się odstraszyć tem 
j twierdzeniem, owszem powiedział. iż zasady po- 
4 « dobne będzie krzewił, a za środek do tego uwa- 
ża drogę przykładu. I tak: spotkawszy włościa 
nina robiącego na gruneie pana, spyta się go, ile 
za robotę swoją dostanie, a otrzymawszy cyfrę 
rzedstawi chłopu, że to jest krzycząca niespra- 
wiedliwość, bo zaledwo część rzeczywistego swego 

zarobku dostanie. i t. d. 

Świadek robi jeszcze uwagę co do swoich koń 
cowych zeznań, a mianowicie, co do owego wy- 
ranięcia żydów, ssm Świadek zauważył, że oskar- 

żony powiedział mu to w tonie szyderczym, a 

rzed kolegami miał się wyrazić, że uerynił to 
aby wzbudzić obawę, jaka się w oczach świadka 

o los swych współwyznawców wówezas malowała. 

Co zaś do drugiego punktu, to potwierdza świa- 

dok, iż oskarżony Zieliński niemiał najmniejszego 

zamiaru prowadzenia jakiejś agitacyi, owszem zu- 
pełnie niewinnie wziął od Kozakiewicza te bro- 
szury do przeczytania, a najlepszym dowodem. 
że nie miał najmniejszego pojęcia o eelu tych 
broszur, jest ta okoliczność, że raz chciał nawet 
dać profesorowi książkę taką do przeczytania, 
Wincenty Kornecki, właściciel drukarni 

w Krakowie, słuckany z powodu okoliczności, iż 

z jego drukarnią socyaliśsi mieli wehodzić w sto- 

sunki, zeznaje, że takowi u niego bywali i to 

już od lat 6. a mianowicie od ezasu obiadu na eześć 

Lenartowicza. Wtedy to zjechali oni. jsk się 

zdaje, po raz pierwszy do Krakowa z Londynu, 

z Genewy i t. d. i wtedy zapoznawszy się z za- 

kładem świadka, ezęsto oddawali mu wizyty. Za- 

miarem ieh było przenieść wydawnietwo z Ge- 
newy do Krakowa, najprzód szczególnie czaso- 
pism, a następnie broszur. Ponieważ atoli świadek 
* 60 do czasopism żądał zawsze podania redaktora 
odpowiedzialnego, któryby był obywatelem pań- 
stwa austryaekiego i miał w ogóle wszystkie wy- 
mogi ustawą prasową przepisane, 60 zaś do bro- 
szur, także chciał przestrzegać przepisów tejże 
ustawy, a oni na to przystać nie eheieli, więe 
dla tago wszelkie układy się rozbijały, Tak samo 

w 1878 roku przyszło do drukarni dwóch panów, 

przedstawili się jako socyaliści i proponowali mi 

jakieś dziełko do druku, ponieważ atoli znów 

jako pierwszy warunek zażądali, abym nie podał, 
iż Krakowie w mojej drukarni zostało odbite, 
leox w Lipsku, czy Poznaniu, a ja się na to zgo- 
dzić nie chciałem, więc znowu druk do skutku 
me przyszedł. Przedstawiali oni ówiadkowi, iż 
nie przyjdzie do żadnej koliryi, z powodu tejże 
okoliczności z tutejszemi władzami, ponieważ eały 
nakład tej książki, podobnie jak wszystkich in- 
nych, które u niego drukować cheieli, przezna- 
czony jest dlą agitacyi do Królestwa, ponieważ 
zaś tylko przemycaną drogą tamże książki tego 
rodzaju dostaćby się mogły, więc w celu odwró- 
cenia uwagi rządu rosyjskiego od granicy koło 
Krakowa, zmianę miejsca druku uważali za ko- 
nieczną. 
jwiadek poznaje, iż owi dwaj, którzy przyszli 

w 1878 r. o druk wspomnionej broszurki się u- 

kładać, byli Koturnieki i Ludwik Waryński, x fo- 

tografii zaś zdaje się świadek poznawać także i 

Biesjiadowskiego, chosiaż nie wie zkąd, po przy- 

patrzeniu się atoli osobie stanowczo przeczy, ja- 

kohy go kiedy w życiu widział. 
Na zapytanie oskarżonego Mańkowskiego, 6zy- 

by świadek drukował był przyniesioną przez o- 

wych panów broszurę treści soeyalistyeznej, gdy- 

y się byli zgodzili na warunek, iż będą przy- 
tem zachowane wszelkie przepisy ustawy druko- 
wej, odnowiada świadek, że z pewnością byłby 

drukował, gdyż nie widzi nie w tem zdrożnego i 

sam wyznaje bardzo wiele tych massd. 

ndrzej Szyjewski, zarządca drukarni pana 

Korneckiego, pytany w tejże samej eo poprzedni 

okoliczności, opowiada, że przyszedł raz do nie- 
_ 80 jakiś pan i przedstewiwszy się jako Konopa- 
cki, przyniósł ze sobą polecenie do niego od 


brata Mikołajskiego, eo się w tym d 
wa, że majster nie chodził do kawiarni. 


strem z obuwiem, że zastał tam dwóch panów. 
z których atoli tylko Stanisława Waryńskiego 


go tam jeszcze raz majster, 
przed dom kazał mu na dole 
tam około trzech kwadransy, ale w końeu zziąbł- 


Smoleńsku okropnie było zimno. Zeznaje dalej, 
iż w niedzielę przychodzili do oskarżonego różni 
panowie, w dzień zaś powszedni, to tylko czasem 
Mikołajski lub ten drugi pan ze seminaryum 
(Dąbrowski) zajrzał. 

Świadek wiedział dobrze, że oskarżony posia- 
da rozmaite książki, które prsynosił ze Smoleń- 
ska i pytał się go nawet podezas rewizyi, gdzie 
jest książka pod tytułem: „Co jest socyelizm?*, 
ale mu tenże odpowiedział, że spalona. Świadek 
atoli książki te znalazł ukryte pod kopytnikiem 
i na stryszku, a gdy go następnie komisarz Ko- 
strzewski badał, temuż książki te oddał. 

Oskarżony Paurowiez stanowezo wszystkim ze- 
znaniom tego świadka przeczy, a gdy go p. prze- 
wodniczący robi uważnym, iż świadek tutaj pod 
przysięgą zeznawał, odpowiada: „alboż on wie, 
eo przysięga“. 


wiecki, który u Paurowieza mieszkał, nie wie o 
żadnyma udziale Paurowicza w zebraniach soeyal- 
no-rewolucyjnych. Nie jest mu także wiadomo, 
aby u niego jakieś zebrania się odbywały. O so- 
eyaliźmie rozmawiał z Paurowiezem tylko wtedy, 
gdy pojawiły się o tej kwestyi artykuły w Cza- 
sie, czytaliśmy te artykuły, ale Paurowiez nawet 
uwag żadnych do tego nie robił. Widział świa- 
dek u oskarżonego dwa razy Dąbrowskiego, raz 
gdy przyniół buty do naprawy, drugi raz. gdy 
sobie przyszedł po nie i też zabrał. . Więcej nie 
przypomina sobie świadek, aby który z oskarżo- 
nych u Paurowieza bywał. Czy oskarżony miał 
jakie książki treści soeyalnej, tego świadek nie 
wie, gdyż tenże posiadał bardzo ładną bibliote- 
ezkę, a więc wszystkieh książek jego świadek 
przeglądać nie mógł. 

Ponieważ matka oskarżonego Karolina i brat 
cioteczny te 'oż Aleksander Kalezyński zrzekli 
się świadectwa, więc przystąpił trybunał do prze- 
słuchania Jana Trzasa, czeladnika szewskiego, 
który 5 miesięcy u oskarżonogo Paurowieza mie- 
szkał i robił, i dopiero w styezniu 1878 r. od 
oskarżonego odszedł. Świadek zgoła nie nie wie 
6 żadnych zebranieh, któreby się miały u nich 
odbywać, lub żeby Paurowiez gdziekolwiek na 
jakie zebrania chodził. Nie przeczy, że do Pauro- 
wieza przychodzili różni panowie, ale zawsze tylko 
za robotą, bez interesu nigdy. 

Na końcu protokółu zeznań tego świadka zło- 
żonyeh w ślództwie, jest uwaga sędziego śledeze- 
go, że zeznaniom jego nie wielką, zdaje się, mo- 
żna przypisywać wagę, gdyż świadek ten robi 
wrażenie, jakby się sam obawiał odpowiedzialno- 
ści. Uwaga ta dała powód p. Ludwikowi Waryń- 
skiemu do zwrócenia uwagi na to, jak było pro- 
wadzone śledztwo, i przedstawia, że co do świad- 
ków, którzy zgoła nie przeciwko oskarżonym nie 
zeznawali, mnóstwo podobnych uwag przez sę- 
dziego śledezego zostało porobionych, eo do ze- 
znań zaś Nowaka i Kłodniekiego, które na każ- 
dym prawie kroku są z sobą sprzeczne, pan sę- 
dzia nie zauważyć nie raczył. 

Słuchany jeszcze Karol Wójcik, świadek do- 
tyczący oskarżonego Truszkowskiego, zeznaje, iż 
mieszkał jakiś czas razem z Truszkowskim, ale 
zupełnie nie nie wie, jakoby tenże miał : yé agi- 
tatorem. i; 

W ciągu rozprawy oskarżony Antoni Mańkow- 
ski, prosił trybu.ału, aby go od pozostawania przy 
dalszym ciągu rozprawy uwolnił, z powodu, iż 
we Lwowie pozostawił żonę z kilkorgiem dzieci 
bez najmniejszego utrzymania, a sam go tutaj 
także nie posiada, i gdyby się trybunał do tej 
prośby przychylił, to oskarżony, jak również pp. 
obrońey zrzekają się z powodu tego wniesienia 
zażalenia nieważności. 

Obrońca Dr Rosenblatt postawił także wniosek, 
aby oskarżonego Straszewicza, uwolniono od are- 
sztu śledczego i po:ostawiono tymezasowo na 
wolnej nodze, ponieważ tenże cheiałby poczynić 
kroki, poaby skóńczonej rozprawie na tutejszym 
uniwersytecie mógł pozostać. Obrońca składa po- 
rękę, że oskarżony nie zbiegnie, i prosi trybunału, 
aby go ewentualnie wypuścił za kaucyą. Proku- 
rator pierwszemu wnioskowi wcale się nie sprze- 
ciwiał, drugiemu atoli stanowezo; trybunał jednak 
d- obu wniosków się nieprzychylił. 

(Ciąg dalszy nastąpi.) 


pewnej osoby ze Lwowa, tudzież ukłony od p. ESE ; IE 
ańkowskiego. Prosił wówezes świadka Konopa- śoByodaEstWO pauda į przem ER 


©ki, czyli dzisiejszy Koturnieki, aby przyjmował 
NA swoje imie książki, które miały dla Konopa- 
kiego ze Lwowa przychodzić. Świadek atoli wy- 
mówił się od tego brakiem czasu i wskazał przy 
tej sposobności oskarżonemu, jedaego z początku- 
ących księgarzy, (Chaberskiego), który mógłby 
SIę takim interesem zająć. Więcej świadek w tym 

p rzględzie zoznać nió może. 
| , Aniela Raab zeznaje, że mieszkał u niej czas 
Po skiś Aleksander Pawłowski; kiedy najął to mie- 
szkanie, tego sobie dokładnie przypomnieć nie mo- 
że; mieszkał atoli tylko dni 14, jakkolwiek za 
caly miesiąc z góry zapłacił; za powód wypro- 
j wadzenia podawał, iż dostał lekcyę, za którą bę- 
+ me miał mieszkanie i wikt. Podezas tych dni 
4 żadnych zebrań u oskarżonego nie bywało, 
Przychodził do niego tylko dosyć często jeden 
Pan, w którym świadek Ludwika Waryńskiego 
pornaje, Przystąpiono następnie do przesłuchania 
wiadków dotyczących oskarżonego Paurowicza, 
Naprzód tedy ów terminator 15-letni Adam 
arwiński zeznaje, że wie, iż majstra jego 
aresztowali za socyalizm, co to atoli jest, świa- 
= rzeczywiście nie wie, słyszał tylko nieraz 
1eczorami ten wyraz z ust majstra, który i ksią- 
ke głośno czytywał i rozmawiał o tem. Co do 
pr. KORWE) treści tych książek, tyle tylko sobie 
caj Pomina, że tam była mowa o podatkach, wię- 
J zupełnie nie pamięta. Potwierdza dalej, iż 


ieden 18 marca. (Neue freie Presse). Wia- 
domości z zagranicy nadchodzące nie były dziś 
zachęcającemi do kupowania, z Pesztu natomiast 
donoszą o stałej tendeneyi. Pod wpływem tych 
wiadomości eena pszenicy, za którą na poszątku 
targu płacono po 14:52 za 100 kilo, spadła w eig- 
eu targu na 14:477/,; za 100 kilo owsa płacono 
8:10 do 8'18. 


Kelegramy zbożowe Gazsty Lwowskiej 
s d. 18-go marca. -— Wiedeń: pszónica 14— do 
15— złr.; żyto od 11:10 do 11:40 xłr.; okowita 
pr. 10.000 liter procent od 3750 do 37:75 sb. — 
Buda-Peszt: pszenica 75 Kiigra. (na wiosnę) od 
14:55 do 14'60 złr.; rzepak (sierp.—wrześ.) od 13 88 
do —'— słr.— Berlin: pszenica żółta (kwiecień- 
maj.) 228-50; żyto —'—; spirytus loco 63*—, olej 
rzepakowy 53:40— — Bzezócin: pszenica —— 
—'-— głr.; rzepik (jesień) —— złe. — Paryż: 
mąki 159 kiłogr. 65'50 słr.; Olej rzepakowy 77:50 
słr.; Spirytus —— złr. — Wrocław: Pszenica 
—— sk.; żyto —— złr.; owies —— złr.; spi- 
tus ——*— złr.; kukuradza —*— sh. — Roio- 
aia: Pszenica —*— sir, 

Bosmta transportu sa 100 kilo zhoźa wynossą: 
a Krakowa do Wiednia 1 sir. 3 cont, x Krakowa 
da, Wrocławia 1 markę 48 fenigów, ze Lwowa do 


RE jego chodził na Kleparz i na Smoleńsk, Krakowa 96 cent. 
leń A tam z nim tak na Kleparzu jak i na Smo- P 
h a z obuwiem. Wie świadek, iż oskarżony| Wiedeń 19 marca. 
Odził na Kleparz, bo gdy szedł wieczorem do ó G©kowilóa. Na nasza targowisku przy 


braku tranzakcyi notujemy nominalnie 37:50 złr. 


8 domu plantami to widział i ; ć 
| i widział jak oskarżony Pauro 
j ' s Panat, 18go marca: 35—-86— ałr.— Wrocław, 


lR prtrożnie kołując, wchodził do domu, gdzie 
` Pierw awlarnia Koziarskiego, czy atoli szedł na 
"że piętro, czy do kawiarni, tego świadek 


na pewno nie wie, domyślał się tylko, słysząc od 
omu odby- 


Co się tyczy zaś Smoleńska, jak już powie- 
dzieliśmy, zeznał świadek, iż był tam raz z maj- 


poznaje, że następnie w miesiąc później wziął 
ale przyszedłszy 
pozostać, że stał 


szy, poszedł do demu; majster powiedział raz do 
oskarżonego Dąbrowskiego, iż na wykładzie na 


Świadek Leon Ruszkiewiez, czeladnik kra-| 


= 


18go marca: w miejscu 60 60 rerk. ofiarów. -- na 8x 
marzec 60 60—*-— mrk. ofiarow. —- Szozecin, 1830 cinetem. 


tw miejscu 61:50 mrk., na marzec ——— 


; wiosnę 61 50—— Berlin, 18go marca 
slina GE mrk,, na marzec 62 70— mrk., na 
«wieuień-maj 62 80 mrz., NA Bierp.-wrześ, —— msE.— 
ary, 18go marca: na ton miesiąc 75*— frak., na 
xwieciek 74 50 frua., na maj-sierpień 72*— frnk., na 

„grudzień —* — 

hata. Wisdeń, 19 marca: za 100 kilo s dworos 
solem 16:——'— złr.— Tryssi 18 marca: za 104 
zilo bes ola 10— słr-— Brema, 18 marca: za 50 
zilio 7-25 mrk, — Hamburg, 1850 marca: w miej- 
sca 7*— mrk, na marzec 705 mrk., na sierpień-grudz. 
8-10 mrk. — Antwerpia, 1850 marca: za 100 kilc 
18-75-— frk-— Nowy Jork, 18g0 marca: za galonę 
7%, et. pap, w Filadelfii 73/4 ot. pap. 


Wiedeń 18 marca. 

Na dzisiejszy targ dowieziono cieląt 3171, zabitych 
wieprzów 625, zabitych owiec 256, żywych owiec 
3031, jagniąt 166, żywej nierogacizny 2120, 

Cielęta płacono 34 do 36, 52 złr.; zabite wieprze 
48 do 50, 54 złr.; zabite owce.35 do 40 złr., żywe owce 
(lekki towar) 32 do 40 złr., dla exportu (ciężki) 48 
50 złr. za 100 kilo mięsa; jagnięta za parę 6 do 13 
złr.; nierogaciznę galicyjską 30 do 36, 38 złr.; wę- 
gierską 48 do 58-złr. za 100 kilo żywej wagi. 

J. Krzysztofowicz, W. Amirowioz & K. Schela 
Café Stierbtick. 


Wykaz dochodów 
Kolei Galicyjskiej Karola Ludwika. 
1880 
ków wówczas Razem 
złr. |o. złr. | 0. złr. |©. 


Od 1go do 10goj — 
199,983I42 


| GRĘ 
58,277 61] 258,211,03 


marca 1880 r. 
Od 1go stycznia | 
do 29go lutego 


1,147,715 78 SO 1,385,776 06 


"Razem || 1,347.64920| 296 337189] 1,643 987/09 


1879 
złr. |c. złr. |e.|  złr. |e. 
Od 1go do 10g0] 
176,344 41,055/10| 217,399|63 


marca 1879 r. 


Od 1go stycznia 
do 29go lutego 


RODE SOG ZOSRACK 


— Razem | 1,250,508|27] _ 291,791/03] 1,542, 94/30 


(NADESŁANE). (857 1 2) 


Wydział Towarzystwa św. Łukasza ogłasza na- 
stępujący konkurs: 

Towarzystwo św. Łukasza zawiadamia artystów 
polskich o otwarciu z dniem dzisiejszym konkursu na 
wykonanie dwóch wizerunków świętych, ś. Stanisła- 


wa i 6. Mikołaja, jako wzorów do chromolitografi, 


Z przeznaczonych na ten cel 100 złr., otrzyma 50 złr. 


nagrody artysta za każdy z tych dwu wizerunków, któ- 
ry według uznania Wydziału Towarzystwa najlepiej 
odpowie wymaganiom ikonograficznym, artystycznym 
i religijnym, jak również warunkom następującym: 


1. Każdy wizerunek stanowić ma zamkniętą w so- 


bie całość, oba jednak wykonane być mają tak, aby 
o ile możności nawzajem się dopełniały, tj. mogły 
stanowić pendant. oe a BEŻ; 


2. Š. Stanisław będzie przedstawiony z Piotrowi- 


nem w duchu i w charakterze sztuki średniowiecznej, 


6. Mikołaj z dziećmi w stylu sztuki bizantyńskiej. 
3. Każdy wizerunek powinien mieć 50 centimetry 


wysokości, a 38 ceentimetrów szerokości. 


4, Oba rysunki wykonane być mają na kartonach 
ołówkiem lub kredką i kolorowane wodnemi farbami, 
5. Rysunki do konkursu przedstawione złożone być 
winny najdalej do dnia 16 maja r. b. w mieszkaniu 


Prezesa (ulica Krupnicza Nr 158). Opatrzone być 


winne godłem, pod którem w dołączonej kopercie 


zamknięte będzie nazwisko artysty. 


Jeżeliby żaden z nadesłanych rysunków nie został 


przez Wydział Towarzystwa uznany za odpowiedni, 
konkurs na nowo ogłoszony będzie. 


Uprasza się czasopisma polskie e powtórzenie ni- 


niejszego ogłoszenia. 


Kraków dnia 15 marca 1880. : 
Wydział Towarzystwa św. Łukasza: 
Prezes Lasocki. Sekretarz Tomkowicz. 
EEEE E ZPA TZT ZOO SZCZĘ TRE POZO RZOS EEEE OEE TEE ZSZ TRO 


NADESŁANE. (648). 


Wielmożny Pan Franciszek Jan Kwizda c. k. na- 


dworny dostawca w Korneuburgu. 
Dodatkowo do mojego pisma z 26go maja b. r., 


w którem doniosłem Panu o zupełnem wyleczeniu mo- 
jego całkiem zesztywniałego ramienia Pańskim 
płynem przywrotczym, zawiadamiam Pana jeszcze, 
~ |że obecnie także moja 64 letnia matka przez uży- 

: |wanie płynu przywrotczego od zastarzałego cier- 
pienia wyzwoloną została. Od wielu lat bowiem ze 


sztywniały dwa średnie palce jej prawej ręki i 
z powodu bezczucia nie mogły być użytemi przy 
szyciu, robocie drutowej i t. p. Zachęcona wylecze- 
niem na mojej osobie, użyła więc moja matka płynu 
przywrotczego dwa razy, poczem palce odzyskały 


znów dawną gibkość. 
Krzywcza. Wiktor Tchórzewski 
c. k. pocztmistrz. 
Składy zamieszczone są w ogłoszeniu dzisiejszem 
Gichtfwid. 


NADESŁANE. 


Ważne dla majstrów krawieckich, zobacz dzi- 
siejsze ogłoszenie. (8-10-12). 


Depesse islegraficine 


Paryż 18 maroa. Dziennik Voltaire twierdzi, 
że już postanowionem jest zamknięcie zakładów 
naukowych utrzymywanych przez Jezuitów i roz- 
puszozenie ich nowieyatów; idzie jedynie o to, 
czy rozporządzenia te mają być wydane w formie 
prostego reskryptu ministeryalnego, lub na drodze 
dekretu prezydenta republiki. 

Paryż 18 marca. Doniesienie Gaz. Kolońskiój 
o obiedzie dyplomatycznym, na którym minister 
Freycinet i książę Orł ow mieli się spotkać, 
jest mylnem. Obiad ten dany był na exeść pro- 
sesa ministrów, ale bez zaproszenia posła rosyj- 
skiego, który nawet bez obcego pośrednictwa o- 


'sobiście zostaje w najlepszych stosunkach z Frey- 


Paryż 18 marea, Izba prawdopodobnie zam- 
knie posiedzenia swoje w sobotę. Jezuici zamie- 
rzają oddać nominalnie swoje zakłady naukowe 
osobom świeckim. Zarząd kolegium w Lyonie me 
objąć ezłonek Akademii Laprade. Franeya po-| 
siada obecnie 7444 zakonników i 14003 zakon- | 
nie w kongregacyasch nie uznanych prawnie. ` 

Rzym 18 marea. Według urzędowego spra- 
wezdnia następujące dał wczoraj prezes ministrów 
Cairoli wyjaśnienia pod względem stosunków 
do Austryi, odpowiadając po ezęści na mowę 
Cavallottego: „Niemogę dopuścić, aby posie- 
dzenie skończyło się w ten sposób i aby kraj 
zostąwał pod wrażeniem przypuszczenia, które 
nie opiera się na faktach, ani tsż nie wydaje się 
usprawiedliwionem jakąbądź oznaką. Cavallotti 
naznaczył niebezpieezeństwko. Ja zx mojój strony 
oświadezam, żem szezerą prawdę powiedział wezo- 
raj tak pod względem naszych stosunków przyja- 
cielskich z Austryą, jak też pod względem ser- 
desznych dobrowolnych objawów danych nam 
z Wiednia z powodu przesadzonych zresztą u 
zbrojeń. Cavallotti, który rzekł, żo nie chse się 
zajmować pewną prasą zagraniszną, zbyt wiele 
zrobił jéj zaszezytu, poczytując nieprzyjacielskie 
wystąpienia niektórych dzienników za wpływ pe- 
wnego rządu przyjacielskiego, którego przychyl- 
ność cenimy i z którym zamierzamy utrzymywać 
najlepsze stosunki. Ta obustronna przyjaźń znaj- 
duje naturalną podstawę w szanowaniu traktatów. 
w poczuciu obowiązku, jednem słowem, w wyso- 
kich względach, które dyktowały mi wexorajsze 
moje kategoryezne oświadczenia. Cavallotti rzekł, 
iż nienależy nam rządzić się polityką trwogi. Nie! 
My chcemy trzymać się polityki lojalnój i pewni 
jesteśmy, że mamy za sobą niezmierną większość 
kraju.“ 

Londyn 18 marca. Pal/-Mall-Gazette otrzy- 
mała następujący telegram wprost x włoskiego 
ministerstwa marynarki: „W Pall Mall-Gaz. zd. 
13 b. m. stoi. że twierdzenie w listach berliń- 
skish Standarda o mniemanem ofiarowaniu przez 
Rosyę rządowi włoskiemu przymierza przeciw 
Niemcom, nie zostało przez żadną powagę zs- 
przeczone. Jest to zupełnie mylnem, gdyż Diritto 
z d. 9 b.m. zaprzeczył kłamstwom Standarda a 
eo się tyczy bezrozumnego doniesienia przez ten 
sam dziennik podanego, jakoby za staraniem Ro- 
syi uzbrajano na wiosnę włoskie okręty paneerne, 
nie maogę zataić mego głębokiego zdziwienia, 
które podzielają także Włochy, widząe, że powa- 
żne dzienniki aagielskie dają wiarę takim zmy- 
śleniom, który h źródło i eel dobrze tu znane. 
Mogę zapewnić, że okręty włoskiój floty paneer- 
nój są rozbrojone i że wtój właśnie chwili z po- 
wodu urlopu rocznego majtków, flota jest słab- 
8zą.* 

Londyn 19 marea. W Izbie niższój oświad- 
ezył Northcote odpowiadająs na zapytanie 
Gourleya, że jenerał Roberts stara się teraz 
wywiedzieć się szczegółów o stanie rzeczy w @u- 
zni. Rząd nie może nie wyjaśnić pod względem 
układów z Mohamedom J ane m. 


Izba deputowanych Rady państwa odroczyła 
wozoraj posiedzenia z powodu nadchodzących świąt 
wielkanoenyeh. Jak zwykle, tak i tym razem, 
rozpuściły dzienniki wiedeńskie pogłoski o kryzys 
gabinetowej; wszak to zwykły ich temat w. czasie 
posuchy parlamentarnej i ciszy świątecznej. Wy- 
jaśnia te p-głoski korespondent nasz wiedeński 
(||) w liście powyżej zamieszezonym, na który 
zwracamy uwagę także z tego powodu, iż zawiera 
autentyczne wiadomości o sprawie koryta starej 
Wisły w Krakowie. 

Onegdaj wieczór odbyła się w Wiedniu narada 
komitetu wykonawezego stronnietwa autonomistów, 
na której obecni byli ministrowie Taaffe, Prażak 
i Ziemiałkowski, oraz fed*raliści z Izby wyższej: 
książę Konstanty Czartoryski,- książę Sapieha, ksią- 
żę Karol Schwarzenberg, hr. Falkenhayn i Dr 
Habietinek. Narada trwała przeszło dwie godziny, 
lecz treść jej postanowiono zachować w tajem- 
niey; słychać tylko tyle, że dotyczyła ogólnego 
położenia politycznego, że rozprawiano nad par- 
lamentarnem traktowaniem budżetu i nad położe- 
niem finansowem państwa, przyczem wypowiedzia- 
ne zostały życzenia stronnietw. 

Petersburski Herold z d. 17 b. m. donosi, że 
jenerał hr. Kotzebue ma usunąć się od służby 
publieznój, z okazyi obehodu 60-letniój służby 
swojój i otrzyzesć tytuł księcia a miejsce jego 
w Królestwie Polskiem, jak już dawno zapowia- 
dano, obejmie książę Albediński, na którego po- 
sadę przeznaczony jest do Wilna jen. Gurko. 
Przeznaezenie Albedińskiego do Warszawy byłoby 
wskazówką, że nie ma mowy o żadnych złago- 
dzeniach dla Polaków. Słychać, że hr. Ignatiew 
wysłanym zostaje w misyi dyplomatycznej do Pe- 
kinu. Możnaby stąd wnosić, że jen. Loris-Melikow 
chce się go pozbyć. 

Prezes Koła polskiego w Berlinie ks. Roman 
Czartoryski złożył ten urząd z powodu stanu 
zdrowia i częstych wyjazdów do Galicyi. Wyra- 
zić winniśmy z tego powodu nasze ubolewanie, że 
tak wytrawny i stałych zasad i przekonań ezło- 
wiek polityczny usuwa się choćby chwilowo z wa- 
żnego w organizmie sprawy polskiej stanowiska. 
Sprawa publiczna u nas potrzebuje takich jak ks. 
Roman Czartoryski kierowników a w każdej pro- 
wiacyi polskiej będzie on zawsze pożądanym 
sprzymierzeńcem dobrej sprawy. Na jego miejsce 
wybrany został wiceprezes Koła p. Teofil Magdziń- 
ski a wiceprezesem hr. Stefan Żółtowski. Koło 
polskie postanowiło głosować przeciw ustawie 
wojskowej w parlamencie niemieckim i przeciw 
przedłużeniu na dalsze lata ustawy o sosyalistach 
i częściowym stanie oblężenia w Berlinie i okolicy. 

Z powodu żądania partyi postępowej w parla 
mencie niemieckim, aby przedłożoną mu została 
ugoda handlowa z Austryą, mówi Nordd. allg. Z'g: 
Zdaniem wnioskodawców umowa ta jest jeszcze 
nieważną; wszelako ani rząd austryacki, ani Rada 
związkowa nie widziały konieczności zatwierdzenia 
tej umowy przez parlament; owszem sądziły, że 
należy ona do takich traktatów, które na mocy 
konstytucyi zależą od Cesarza. Zawierając umowę 
z Austryą, miano właśnie te tylko punkta na myśli, 
które nie potrzebują udziału władzy prawo- 
dawczej. Rada związkowa zgodziła się na takie 
zapatrywanie i nie nie miała przeciw umowie. Gdy- 
by ją miano teraz wnieść do parlamentu, nietylko 
ścieśnioneby zostały w zasadzie prawa cesarza 
konstytucyą zastrzeżone, ale zarazem uznanoby, że 
ze strony niemieckiej w imieniu cesarza Niemiec- 
kiego dano Austryi przez nieznajomość konstytucyi 
niemieckiej takie przyrzeczenia, które nie mogą być 
dotrzymane. Udzielenie umowy parlamentowi jest 
teraz niemożebne, gdyż w takim razie danoby -ze 
szkodą praw Cesarza nowe tłómaczenie konstytu- 


cyi, jakiego z wyjątkiem Lask 
szy nikt publicznie nie żądał. 

Parlament niemiecki ushwaliw 
siem ezytaniu budżet bez zmis.. 
chwałami drugiego czytania, ora 
sową i ustawę © pożyczee, odroezy. 
kwietnia. Budżet ten oblicza dochoć 
na 539,252,640 marek; dopłaty 
państw na potrzeby ogólne Rzes' 
na 81,670,950 marek. Podezas obi 
apraw wewnętrznych, deputowar 
sił rządu, aby wszelkiemi środk: 
zapobiegł wychodźtwu, gdyż a* 
malnie lud do wychodźtwa. 
oświadczył, iż rząd zajmuje 
chodźtwie, ala ta nie odnos 
wychodźsami, lecz tylko tye: 
strony przedsiębiorstw wychoć 

Jak donosi Nordd. ałłg. Z. 

(który ma iść do Paryża, jak 

henlohe, a obecnie zuosi się z z 

prezentantami), leży chory; tajny x. 

również zachorował, a ks. Bismark jeszcze uo" 
pełnie wyzdrowiał. Z tego powodu powołany z0- 
stał z Pesztu jlay konsul Busch do pomocy. - 

Gabinet Freycineta robi już przygotowania do 
zamknięcia niektórych klasztorów, zakezu zgro- 
madzeń zakonnych i wydalenia z Francyi za- 
konników nie będących krajowcami. National 
twierdzi, że dekret z messidora roku XII, który 
zarządza zwinięcie nieupoważnionyeh zakonów i 
zakazuje składania ślubów na eałe życie, ma być 
zastosowany. Nie wystareza to dla radykalistów, 
którzy zresztą wstrzymali się od głosowania nad 
interpelacyą tyezącą się Jezuitów. Organa tej 
partyi pytają: ezy warto było poświęcić zasadę 
wolności, aby uzyskać taki rezultat, że trzeba się 
powoływać na edykta i ordonanse wydane w epo- 
ce zniesienia zakonu Jezuitów ? 

Moża dzisiaj skończą się w Izbie deputowanych 
w Rzymie obrady nad interpelaeyami o politykę 
zagraniezną a to przejściem do porządku dzien- 
nego w myśl wniosku Manciniego. Jeszcze może 


minister Depretis zabierze głos w kwestyi stowa- 


rsyszeń. Minister Cairoli okazuje się w swych 
przemówieniach być bliższym prawicy, niż swo- 
ich dawnych przyjaciół. Oświadczył on się bar- 
dzo stanowezo za utrzymaniem związków przy- 
jaźni z Austryą, a zatem przeciw knowaniom 
spisków i zabiegom dyplomaeyi rosyjskiej. 

W Hiszpanii powstała zmiana w gabinecie, 
aby skończyć zatargi między Canovas del Castillo 
a Martinez Campos. Nie wiemy jeszcze, jaką 
zmiana ta osób oznaczać ma zmianę w polityce. 

Były minister rumuński spraw zagranicznych Bra- 
tiano, który bawi w Berlinie, miał przed trzema 
dniami naradę z ks. Bismarkiem i jeszcze zatrzy- 
ma się w Berlinie. Czy tylko sprawa kolei była 
celem jego przyjazdu? Temps utrzymuje, że idzie 
tu o przymierze Rumunii z Austryą i Niemcami, 
a Times, że o uzyskanie tytułu królewskiego dlą 
księcia Rumunii, aby utrwalić nową dynastyę 
wobec rodzin dawnych hospodarów i wobee par- 
tyi republikańskiej. 

Minister spraw zagranicznych Boeresku wysłał 
okólnik do mocarstw zagranicznych o ostateczne 
załatwienie sprawy tyczącej się Arab-Tabii. Jek 
donoszą do Pol orr., Bratiano w czasie pobytu 
w Berlinie ma się starać o poparcie przyśpiesze- 
nia tej sprawy. 

Klęska parlamentarna, którą poniósł gabinet 
Komundurosa, stała się powodem podania się ga- 
binetu greckiego do dymisyi. 

Pol. Corr. zaprzecza wiadomośsi, jakoby Rosya 
zagroziła Porcie zerwaniem stosunków dyploma- 
tycznych, jeśli sprawcy zamachu na Kumerowa 
nie będą ukarani. Prawdą natomiast ma być, że 
dano do zrozumienia Porcie, że nowy poseł ro- 
syjski Nowikow opóźniać będzie swój przyjazd 
do Konstantynopola, dopóki sprawa ta w zada- 
walniający dla Rosyi sposób załatwioną niezostanie. 

W sprawie greckiej stara się Turcya o odwie- 
dzenie mocarstw od zamiaru wysłania komisyi 
międzynarodowej a ewentualnie o przyjęcie do 
jej łona komisarza tureckiego, 60 się z charakte- 
rem komisyi, mającej znaczenie sądu polubow- 
nego, nie zupełnie zgadza. 


Ostatnie telegramy „Czasu. * 


Paryż 20 marca. W ministerstwie spraw we- 
wnętrznych toczyły się narady między ministrem 
sprawiedliwości a prezesami sekcyj Rady stanu 
nad krokami mającemi się lon Gl przeciw 
kongregacyom duchownym. Prefekt policyi wydał 
okólnik do oddziałów polieyi, żądając od nich 
wykazów szczegółowych o stanie zgromadzeń za- 
konnych w Paryżu i po departamentach. 

Rzym 19 marca wieczór. Izba deputowanych 
uchwaliła ustawę o reorganizacyi korpusu karabi- 
nierów a odrzuciła jednogłośnie podanie się do dy- 
misyi prezesa swego Fariniego. Następują dal- 
sze obrady nad budżetem spraw zagranicznych. 
Minister Depretis powtarza, iż rząd zapobiegać 
będzie energicznie wszelkim działaniom kompro- 
mitującym nasze stosunki międzynarodowe i wszel- 


kiej agitacyi republikańskiej. W sobotę przypadnie ` 
głosowanie nad porządkiem dziennym, wniesionym | 


przez Manciniego, na który rząd się zgodził. 
Ateny 19 marca. Trikupis podjął się mi- 
syi złożenia gabinetu. 
> > 
kkusrsa. — Wiedeń 20 marca, 2 godz. 80 ra. 
po poł. Ręnta papierowa 72'40. — Renta srebrna 
1290. — Renta słota 87:45. — Losy z r. 1860 
129'—. — Akeye Banku Narodowego 835—, —— 
Akcje kredytowe 299:80. — Londyn 118 65, — 
Srebro — —. Napoleony 9'46—. — Lombardy 
8810 — Losy x roku 1864 172'10. — Akeye 
kolei Karola Ludwika 261—. — Akeye krel 
Lwoweko-Czerniowieskiej 159'75. — Akeya kolei 
węg. półn.-wschodn. 143:50. — Anglo-Bank 152 80. 
Ob peye inderen. galie, 99:—. — Los 
węgierskie 113:60 — Akeye kolei Koszyeko-Bog. 
169-—. Akeyo kolei półn.-zach. austr. 127:50. — 
8% Listy zast. hipoteczne 101:— — Marki 5832 
Ruble 12475. — 6% Listy zasta. galie. Zakładu 
kredyt. Ziem. 98:50. 


Usposobienie giełdy: stałe. 
a 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I WYDAWCA 
Antoni Klobukowski. 


na easy ZOE Z E 


prem. 


"wy! 


MELEE 


w aptece p. Golichowskiego. 


OŚ a Biot PA iaraa 1880. 


od Igo kwietnia ESSO r. miesz= 


j porze polecamy nasze znane wyroby 
rury do wychodków, kanałów 
iacyi, płyty na komisy i mury, 
ze wszelkich formach i rozmiarach, Zlewy, 


kuchnie, spiżarka, piwniee, stajnia i wo- 
zownia. O bliższych warunkach dowiedzieć 
sie można u stróża miejscowego lub u wła- 
ścicielki we wsi Olszy za Cmentarzem 
krakowskim. (803-2-3) 


Aik i ea kanie, składające się z siedmiu pokoi +otni ; uli Dolne 
, RACZ > wszelkiego rodzaju, Zeby, płyty GO |na pierwszem piętrze, z kredensem, Pie R RE Z Ra ahi sz (819 3-6) 
it p, i upraszamy Urzędy budownicze, Panów Archi |blowane, oraz dwa pokoje na dole, dwie yey P ER 


«awe rychłe nadesłanie swych zamówień 


NASIONA 


ALWE UL MKUASA 400, JE mm Sok owocowy 
y jest do przyjmowania zamówień i udzie- 
«ych cenników. (822-1-6) 
uejszą usługę zaręczamy. 


| sidedorfska e. k. uprz. fabryka rur stein- 
svtowych, cegiel porcelanowych i wyrobów glinianych 


>r & Nessényi, 


lorf i w Wiedniu. 


aeneae a ee paanan an anainn enama 


ostatniego sezonu 


sajeeralme : Krynickie, Twonickie, Żegie- 
„efiny, Magdaleny, Stefana; Marienbad Kreuz- 
|, brann, Eger Frenzensbrum, Wildungen | 
będą dnia 1 kwietnia r. b. wylane. 
Gdyby więc chciał kto z wód tych jeszcze korzystać, może je mieć 
dla swego wyłącznego użytku i to za poświadczeniem miejscowego leka- 
rza, do dnia 1 kwietnia r. b. w moim składzie bezpłatnie. 


Upoweżniona Filia Dyredey zdrojoisk galicyjskich i Czeskich 


. Wentzl. 


G, A. W. Mayera syrup piersiowy 
środex d mopy i ociiroany, sle xie leka stwo, 
znany dóbrze trzeszło od 25 lat i odznaczo- | 
ny 1867 r w Paryżu, pslscangm bywa nawe: | 
przez lskarzy we w.zpstkich spowodowanych | 
przez zsz gbienie itp. chorobach czyj i pie si, 
tudzież w kaszlu. (804-2-) 

Powyższy syrup jest do nabysia w irm- 
kowie u p. FFiktora FRedyka. apto- f 
karza pod Baramkiem i n p. Kro- Pl 
Kiewicza na Stradomie; w Podgórzu u p. B 
Skakalstiego; w Tarnowie u p. Wielogór- | 


nienie, a.przykładany rany goi. 


skiego: w Przemyślu u pene Edwarda Ms- 
chalskiego. $ > 


EB zawierające pe 
na etacność 
waźksipry Tame 
Tenwej fobis: 
śnienie o iat 
nisałn przaciw 
etierpie- 
2 nie. nińm niwe 
l pieres fnigułki I, eaorohom fiolzych 
ouelet etate Sientki IN i perwowym eler 
pienin, naFłabiemwioma wszalkiago rodrain 
fużgałki TIM) darma? zawaze do nahre”a * Waoszum- 
«ył. Mohranspotheka i w skłsdaeh: w Krakowie 
n et. Radyke. wa Lwowie v J. Reitera ant. w 
Wiadniu n C. Hanbnera Engelapotheka Hof Nr. 6 
główny skład dla Anstryi. (240 42-50) 


wnieź w handln p. Janżgt. 


BIOWBKIE, SZCZAWIN 


KR 


s: Słuchaj ; patr 
1 dziwole się! 


any: echte Włeitanmia. snrzedane ‘bolą 


36 e. otrzyrea Fażdv następne przedmioty za 
rzęść rzstelnej wartości: 


Tns -9_ y srehra z rrawds. angiel:k catrzem: 
Kraków, dnia 16 marca 1880 r. (824-2-3) DE 500 z. TEDA |e ttai. wideloów, Britannia srebro 7 jednej sztuk 
SH : ESC] s 6 vże cieżkie; 
A ; zapłacę temn, który przy użyciu 6 > łyżeszek a „ najlep. gatun.; 
. Ważne dla panów Kothego wody do usti „ "sów ~ e 
flaszeczka 40 ct. kiedykolwiek znów bóln|| © Sonea 707 2 ka; 


zehów dnstanie, luh któremu 7 nst enchnać 
bedzie. Opakowanie 12 e. oddzielnie. Joh |? wsparieła lichtarze steławe; 


majstrów krawieckich z. śl | Georg Kothe, Hoflieferant, Wien; T. Regie- || Pz=onsk sa'rnawę z Britannia srebra; 


Skład fabryczny towarów sukiemnych i wełnianych | |renororasza Nr.4. W Krakowie n JE |” Wint i pret i 


sore Kana, „ul. pa Mi 62 a J. 

i j ; ammera, zyera prz) acu im; 

NACHOD % GOLDSCHNEEFEED a kladne JI Dr ari 
w Wiedniu, I, Landskrongasse Nr. 8, 


w Tarnowie na składzie u J. Streżsen- 
> berga, na placu Kazim. W. (112-47 ) 
sprzedaje wszelkie gatunki krajowych i zagranicznych towarów sukiennych 
i wełnianych częściowo po cenach hurtownych. Wzory na żąda- 
nie darmo. Zamówienia wykonywa punktnalnie za zaliczką. (2-12-12) < 


"NOWY SPOSÓB LECZENIA 
anemii, wycieńczenia, słabości systemu nerwowego, chorób 
kobiecych, braku regularności ódpływów miesięcznych, wad 


sercowych 1 mnóstwa chorób pochodzących z niedostatku 1 
< WE zepsucia krwi, zapomocą 


ARSEMANU ZŁOTA SPOTRROWANEGO 


Dra ADDINSON 


I KROPLI ODRADZAJĄCYCH 
A » Dra SAMUELA THOMPSON. 

Ta metoda leczenia jest bardzo prosta. Tysiące osób: wyłeczonych świadczą 0 
tej skuteczności. „Zaleca się szczególniej osobom, które próbowały bezskutecznie le- 
karstw żelazistych lub dawnych środków krew przeczyszczających. Niemasz metody 
leczenia, któraby się z tą porównać mogła, ile razy chodzi o przywrócenie 
równowagi systemu nerwowego 1o powrócenie krwi żywio- 
łów, których jej brakuje. W-krótkim czasie po użyciu tych środków apetyt się 
wzmaga, siły powracają 1 chory wraca do zdrowia I normal- 


mego życia. 
SAGA W Paryżu Avenue d'Antin, 12. 


W Krakowie w aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka, w ane T 
6-39-) 


wniei 30. zir., teraz tylko 6 złr. 70.0. Zrobióne 


nie da się odróżniś, zm co si 
wód, że ogłoszenie moje nie polega na 


żadnem oszustwie, 


NOWE TARTAK, przywilej Feltschika 


pisanskan. 


SB acz i zdrowym, osobliwie zaś każdemu ojcu rodziny 
jj poleca się broszurkę o 112 str. „Wyciąg bezpłatny 
B z Dra Airy metody naturalnego leczenia.**. Richtera 

À ck. nadw. księgarnia nakładowa w Lipsku (Rachter's 

9 Verlags -Anstalt in Leipzig) przesyła to ważne i 

È Eg dla cierpiących dziełko na żądanie 

ażdemu bezpłatnie 1 franco. Tak „Wyciąg bez- 
łatny * jakoteż i oryginalne, obficie ilustrowane 

f dzieło o 500 przeszło stron. kosztujące 1 M. = 

$ 65 Xr., z przesylką pocztową 1: M, 20 fon, — 75 Xr. 

| wydane są w języku polskim. To ostatnie 
dostać można we wszystkich księgarniach, lub 

; sprowadzić wprost z Lipska. 


Hnżynier R. Tolsohik, 
fabryka machin w Wiedniu, III. Apostelgasse Nr. 32. 
Obszerny iliustrowany opis darmo. 


Z ROŚLINY MATICO _E 
P. GRIBMAWLT et Cie, Aptekarzy w Paryżu, E 
| 8, ulica Vivienne. Ę 
Przygotowene z liści drzewa rosn w Peru, l E 
; Eare ri A Apiaka Simi ol Comp. dla Te | 
8 tości, oto cj IZA ż esgencji Matico i PASOGIA KopażWY. z 
Í te, nietylko że kutk jak |- M 
wali mala ie miorre won lag kopał Ta ask, a a 
my flakonik opatrzony jest podpisëm Grimauli et Tomp. pi 
; unikńiena. łioznych fałszerstw. i naśladownictw: stempel 
a! dy koloru niebieskie o. stósownie do dzicy pada BR 
daj aywacie > ryczna i podpis GRIMAULT et COMP. zńajdowały sięnaje- [R 
Dostać moźna w głównych aptekach w POLSCE i w AUSTRYI. 


— 


Tran Möllera, wyrabiany : 
w jego własnych fabrykach ns 
miejscach połowu. wyspach g 


- Skład 
Eckardt gt ze 


E., W eihburg= jast blado-żółtege natua- | 
gasse 26. ralnego koloru, przyjemne 

go oliwkowego smaku, prawie 

bezwonny; z powodu lekkiego $ 

à trawienia może go znieść nawet f 
y najełabszy żołądek, g 


© Fran napełnia sam fabrykant $ 
m we flaszki i zaopatrza je w ory- 
SB ginalną etykietę i kapslę, jesttó k 
qq zatem jedyny w swoim rodzaju 
pe wyrób, przy którym każde jakie- {$ 
© kolwiek fałszerstwo i manipalacya $i, 
= x ze strony odsprzedających zostaje jj 
Hi wykluczone; konsument ma za- [e 
| tem wszelkie podane poręczenie, 
HO iż dostaje czysty produkt na- | 
E3 turalmy z wszelkiemi właści- Fi: 
S A wemi jema leczniczemi przymio 
d tami, które się doskonale oka- 
HQ zują w. chorobach, jak cierpie- | 
M mia piersi i.płuc, W uoR-, 
Hg zach, gruczołach, osła- | 
KIE] biemiach i t. p. ; 


La BE" CWA uchylenia prerąga 
; ze strony publiczności, ż6 
Eora „brunatny tran“ ze 


Si | dw 6 
Hips względów lekarskich wię= ff | Na > orna 
aA cej działa ‘miż: blado- Și; 

een a żółte, tak zwane białe Și i% 
Bg paini, polecam uwadze p 
FIA] dołączoną do każdej fá- PE 
"GR szki rozprawę 0'tramie, {i | 


m jogo: ;przyrządzeniu ki 
m BID" i sfałszowaniu. ; 


| Główny 
Pawol 
w WEDII, 


K 
E 


APELU SZ 


2) 


Osta 


 Pęter Ki grs naturelge Na wiedeńskiej wy 
o ORAL NRSC RRR py Ri: 
Daoin m ERZ 1813 r. odznaczona 2 * 


A za odlane w Wie- 
S. Salwatora 
dzwony, 


stawie: powszechnej 


totam madałem. SE 


emi medalami. 


vam nj wyższ 


ah d<wystawione 


A () razem 8. 


CES. KRÓL. 
odlewarnia dzwonów 


i metalów 


gmnaz Hilzer « Sohn 
W WIENER NEUSTADT 


| poleca'się do zamówień dzwonów różnej wielgości 1 dźwięku. 
„. Przyjmuje poręczenie za. poprzednio oznaczony dźwięk lub czysty harmo- 
| nijny akord całego dzwonu. Do dzwonów wyrabia się także ustawiania (monto- 
wanie) wedle nowo wynalezionego ©. b. wyłącz. uprzywił. sposobu 
| zhełmami z kutego żelaza. Wskutek tego montowania można wiel- 
ikiemi'i ciężkiemi dzwonami bardzo: łatwo dzwonić i można niemi dowolnie 
obracać na inn stronę: uderzenia serca u dzwonu, 'przezco tak montowany 
zwon bardzo trwałym się staje. Zamowienia 'wykonywa jaknajszybciej, 
panktuałnie i bardzo tanio pod korzystnemi warunkami zapłaty. 
-Odłewatnia ta istnieje cd roku 1838; odlano 2,900. większych dzwonów, 
dważących razem 952,200 kilogramów. 


43 konxurantom sam wisikim z 


È 


ATT 
A ak 


Odźnacziny na 13 wgsiawach Zawsze 


Główny skīsd A 
w.Wiedntu: P. Eckardt, i 
I. Weithbarggasse 26. 


Paryżu 1878 przeciw 


28 
W 


k iot a ber SETTRA 
Bułady: w KRAKOWIE u-pp. W. Bedyka spt, Adolfa! Siedieeki:go apt. i J. Jani 
ze LWOWIE u pp. Zyg. 'Ruvkera ant., J. Piepesa apt., W. Mytsżnikiewiora; baroi Klimowicz 
w BUCZACZU u p. Leiba Neumsnna; w CZERNIOWCACH. nu :;.p. :J. Golicdowskiego rapt; „Ste 
fanowisza i Assatiewicza; w BOCHNI u p. F. Reiss apt.; w JAKOSŁAWIU u p. W:ktora Rob 
ma ap. w JAŚLE u p. Romualda Palcha. spt; w. TARNOWIE'u p W. Miłdnera'i Sp:; w SU: 
CZAWIE u p. K. Kaczowskiego apt.; w BIENIAWIE pod Jerosławiem 'u p. Crama Ratha; 
| KOŁOMY! u p. J. Biderowioza apt; W FRZEMYŚLU u p. MoKrugs; = RADYMNIE u p, M 
Gsiechosskiego apt.; w RZESZOWIE u p. J. Schaitter % €o,; sw. TARNOPOLU. u.p: F.. Jam. $ 
|rogiewiesa apt.; w BOLECHOWIE u p. K. Sobnidler ap: : w DUKLI n p. 8. Dysziówieva apt.;p 
kw STARISŁAWOWIE u p. Fr. Stecher zpt.; w SAM3ORZE up. J. Aleksiówioza spt; w SKAWI 
E| NIE u p. Kerala ac ap*.; w STRYJU u p. Lsons Górtnorapt,: Ww ZWOU p. A. 'Blnsten 
hala spf.; w ZAŁOŚCU u p. B. Malkowskiego apt.; w HORODENCE usp Dra; med. Ras 
oł: gi „1 


tai 


'Powyższa firma dostarcza także dzwonki ołtarzowe o 4 harmonij- 


AE imych*tonach, jedną metalową rączką połączone, gustownie robione, po 15 złr. 


Dwa pokoje, Koitin. 


i piwnica są do wynajęcia od tgo 


WY MIODOWEJ. korzes wraz z work em i do* 
m do koleś 4 złr. 50 0.. RAJGRASU ANGIEL- 
SKIEGO 14 złr, ŁUBINU ŻÓŁTEGO 7 złr, przy 
zakn”nis 10 koroy naraz z każdego wymieniorego 
nasiania w dodatku jedenasty korzec herpłatnie, 
ma | polece W. Fiulsiewicz W Bochni. (500-10 10) 


Zwany ten środek Szanownėj Publiczno- 
ści od lat 70. okazał się ostatniemi czasy 
jako niezawodny w cholerze. Łyżeczka tego 
balsamu użyta, uśmierza kurcze żołądka. 
koi słabości nerwowe, reumatyzmowe, ból: 
zebów — powstrymuje wymioty i rozwol- 


W Krakowie dostanie prawdziwego 
flaszkę po 1 złr. 50 cent n nv. aptekarzy 
Wiktora Redyka „POD BARAN- 
KIEM“. K. Wiszniewskiego pod „Gwiazda“ 
i F. Sobierajskiego „nod Słońcem*, jak ró- 

(210-5-) 


Przelęte z massy konkursowej niedawno upad'ej 
wia!kisj f bryki Britannia sre»ra, towary w te- 
gaoż srebra, zaovatrzone nawst w znak fabry- 


»obadź, lapisi powiadziawszy zndlawmmo. Za na- 
Resłaniem nalażytości lub też ra zai zka G-ztr. 


6 doskonalych dobrych nażów, trzorek z Britarn's 


6 angiel. filiżan*k Vistoria pięknie oyselowanych ; 


n „c'eżki 
Wszystkia te przedmioty 42 szt. kosztowały. da 


z nejlepszego srebra Britannia, które nigdy nie 
czernieje i namat p^r 25 latach od prawdz. arebra 
ręczy. Na do-' 


«bowiąznię się ninieiszem publicznie nrzyiąć nepo- 
wrót towzr bez trudności, jeżeli nie będzie odpo- 
wiednim. Zwracam uwagę navmn stwo podzieko- 
wań, które porządkiem ogłaszać będę. Wito za- 
tem chce mieć dobry i trwały towar | 
a nie ckołotę, niechsj się uda do pod-. 
(108-10-12) 
A. Fraiss, Rothenthurmstrasse. 9, gege- | 


milber dem erzkischdfi. Palais. Wien. 


Nie tylko każdemu: choremu, 


medalami za postęp $ 


dniu dla kościoła < 


- (296-3-12) H 


[zgoszczono mléko 


majątków Arcrksięcie Albrechta, 


tylko ze znanego jako wyborne prawdziwego i niezbiera= 
nego mlćka własnych majątków wyrabiane, oprócz cukru bez żadnego 
dodatku, nadaje się do każdego użytku dla dorosłych, tudzież dla kar- 
mienia dzieci zarówno świeżego krowiego mléka. (536-5-6) 


Do nabycia w słoikach po 88 cit. u 


Antoniego Mawelki 


w Krekowia. aa, | 
Arcyks. centr. skład mlóka w Wiedniu. 3 


IEE 6060626 DIGE Taden 
J. BRAJER 


Gz 
h r ca AA 
4 MAGAZYN I FABRYKA WYROBOW TOKARSKICH 54 


ZER 
( przy ulicy Grodzkiej] pod 1. 89, w daomu Waro Goeblas j) A 
AA 


poleca Szanownej Publiczności elegancko i gustownie wykonane wyroby z Q 

PR bursztynu, rogu, pianki, kości słoniowej, drzewa, kamienia, marmuru 3 me- 

talów, jakoto: s s z 
> fajki piankowe, cygarniezki, cybuchy z bursztynami, wiśniowe, badeńskie, 

( tureckie, z jaśminu, oraz portmonetki, kule bilardowe, kule do kręgian! fA 
z drzewa lignum sanctum. kregle grabowe, szachy, sreaby, domina, laski. $ i 
Za dobry gust, rzetelne wykonanie roboty i przystępne pN | 

ceny ręczy. (145-83 g | 


4 
s 


y: sA 
ET" Tamże można pobistaó naukę sziużi tóterskiej. g 


WIE WIE IE E AONE O E EE OEO EE a 


Romę 


Niniejszem mamy zaszczyt zawiadomić, że utrzymywany dotychczas: 
u p. Alberta Mendelsburga skład komisowy naszych swiec steary= 
nowych i parafinowych oddaliśmy w dniu ‘dzisiejszym | 


p. D. Kohnowi w Krakowie. 


Pan D. Kohn zaopatrzony jest w dobrze asortowany | 
skład wszelkich gatunków naszych świec salonowych i ko. 
ścielnych i sprzedawać je będzie po naszych najtańszych cCe= 
nach fabrycznych w swoim składzie przy ulicy | 
Floryańskiej pod Nr. 335. t 

Upraszamy więc o udzielenie p. D. Kobnowi swych łaskawych za- 


za 


r 


mówień dla nas i zostajemy z szacunkiem y 
e Antoni Mimmelbauer i Sp. 
w Wiedniu, Stockerau i Mor. Ostrawie. | 


(843-2-6) | 


| KAROL KUHN i SPOLKA | 
w WIEDNIU, skład: Stefansplatz Nr. 6, 
A > Ostrzeżenie. 


* Mamy zaszczyt powtórnie donieść, że celem uchronienia Szan. 
Publiczności i nas samych przed tak często nam naslado- 
wanym towarem, zaopatrzyliśmy przy opakowaniu naszych . 
piór stalowych do pisania każde pudełko wewnątrz tudzież 
zewnątrz na etykiecie tym przez nas urzędownie rejestrowa- : 
nym znakiem ochronnym i podpisem naszej firmy. Gdzie tych - 
ZZ znaków niema należy wyrób uważać jako Pane | 


Dra Kiesowa uuy A senya życia 


{uznane za najskuteczniejszy średek we febrze, jak równie i w cierpieniach 
żołądkowych i kiszkowych, znajduje się na składach: | 


= a . z = © „i >. 0- ! 
-aie Krakowie w mto W. Medyka i u M. Jeworniokiego kun. ; we -LiWi 
WIE u J Beiecra, P. Mikolasza i Z. Rnskera aptekarzy; w BOCHNI w a F 
Reinsa: w TARNOWIE w-antene A. Tenczyna; w RZESZOWIE u J. Sohaittera 1 R | 
Jai 


w TARNOPOLU w .eptece F. Jamrogiewicza; w CZERNIOWCACH w an 


Wiedeń, dnia 15 marca 1880 r. 


NY ur 


lichowskiego. 


pomo BL aS 

| LUBLAŃSKIE LOSY. 
-TRZY CIĄGNIENIA ROCZNIE. 35 

Główne wygr. złr. 35.000. 25.000, 29.000 itd. 


Najmniejsza wygrana 30 złr. w. a. 
Sprzedajemy je po cenie tylko 


zlr, 25 w pięciu ćwierćrocznych spłatach po 5 złr. 


Już po złożeniu pierwszej spłaty złe. 5 gra kupujący w pierw=" 
szem ciągnieniu 


2 kwietnia 1880 8 


tej przez Real - Credit- Bank emitowanej pożyczki loteryjne.. 
: Losy oryginalne po złr. 24. ; 
Te bezwarunkową pewnością i doskonałym rozd.iałem gry odznaczające 
się losy są do nabycia u podpisanej firmy (765-8-6) 
WECHSLERGESCHAFT DER ADMINISTRATION DES 


Wien, MERCUR Wien, 


Wollzeile Nr. 13, h. Coba. Wollzeile Nr. 13, 
tudzież we wszystkich większych kantorach bankowych i wymiany. 
Towarzystwa loteryju e i inne korporacye otrzymają szczególne korzyści. 


Rergora KAPSUŁKI 


nejezystszy smołowiec lekarski obwirięty w żelatynę, zawsze dokładnie dawkowany, cieszą się |f 
coraz więtazą wziętością jako miezewodny środek leczniczy przeci” astmie; zapalenia || 
oukszoli I mieżytewi plne, i jsko główny środek wsmacniający w gzużiiey i 
nzchotneln. i 

Błogi skutsk smołowoz w ks:tałcie kapsułek lub pigułek poświadozonym został w osta- 
tnim czasie także przez profesóra Raclama w Lipeku, a słynni lekarze francuzoy od! wielu lat 
już go chwalą. - O doskotałości Bergera kapsułek smołoweowych -<świedozą liczne zdanie ludzi 
fachowych, czasopiem lekarskich i pochwały prywatnych. z 

Bsrgera kapsułek smołoneosych bierza sią dziennie 1—2 rary 2—3 „Aztuki zawsza po 
obiedzie; rozwalniają się ona bardzo lekko i nie wywierają najmniejszej uciążliwości w żo- 
łądku. Cena flaszki wrer z opisom użycia f łe- ; : 


BERGERA PASTYLKI SMOŁOWOOWE 


łączą w sobie zakrywające, rozwalsiejąco śluz í łagodzące drażnienie włacności ślnzorzpch i al- 
Falicznych środków ze smołówcem i DR pdiaprnat ona uznanie iako doskonsie lexaretwo 
przeciw ateżytem organów Gdicehawy eh, zafiezmienim. ożrypeze | sie 
sziewi, s jako mastęraa kuracya po zapzłmyeh cierpi omine caicrzeii 
i gołue. Liczne świadectwa i naukowe zdania o rsstylkach smołowcowych Bergera śą prawie 
każdemu znane. Bierze sig 2—3 razy dziennie 2—3 sztuki, W chrzpee i zafiegmieniu szczegól- 
nie zrana i wieczór. Cena blaszauki » opisem użycia %0 6. Prawlo wszystkie opte- 
wi austr.-węz. państwa maja obo wyroby ke akzładzie. (16-19 24) 


6 Główną rozsyłkę utrzymuje apt. @, HELL w OPRAWIE, Szłązk austr. 

upoważnione składy w KRAKOWIE u aptek. pp. E. Stockmara, W. Redyks, A. Dylskiego; we 

LWOWIE u P. Mikolasoka; tskże do nabycia w apt. R. Jakubowskiego w NOWYM SĄCZU, 

u F. Buczka w KOLBUSZOWY,:u Nablika w PRZEMYŚLU, u Kelinowskiego w RZESZOWIE, 
u Blnmenthala w ŻYWCU. n Benka, Tenczrna w TARNOWIE i we wszystkich mistaach Galicyi, = 


Po 81744 a a a a aa CSF) 
ZI SED CEPI NE 2 TE ENS EPL NĄ PTY ZERO E S N, 


CZAS s Niedzieli 21 Marca 1880. 


UE 2 ii a Ga ses | | BEINDI, zakład artystycz: y 
W żadnej izbie chorych ||. meniere t somn 


św. z iek.tem niemiecsim, cze kia POLSKIYE 
i dia dzieci lub węg:estim w wielkim wyborzo i r. zsyła 28:27 
ty na próbę o„łst ze pocztą. 


nie powinno brakować Pamiątki spowied i i komunii św. wspaniały drik 


spirytusu Bittnera z szpilek sosnowych f|523 DAE ada T. 


8 złr.; Stalor,t z pozłconym bizegie-n, f roat 8, 
(Bittnera Coniferen-Sprit). 


tuzin a o., 100 szt. 4 złr. 50 0.; druk poto "y 

, Jest to deatylovany produkt z młodych szpilek sosno™ ch. zawie- miniaturowy, wielka 8 i 5, tozin 1 zèr © da 
isjący sku:eczne cz,ści skiadowe w yła Been skoncentrowarym ur. 8, staicryt, mał; format, z koronkam; lab bez 
simie. Rozprószeny nadje powiebru pokojowemu p zyjemrego, Or eź v:a- niob. 100 szt. 1 złr. 50 s. d> 3 złe. (712-5 6) 
jącego i pysznego zapa ha leśnego, a nasycony piersiastkami elek ry- 


Uwiadomienie. 


C. k. Dyrekcya lasów i dóbr skarbowych w Bolechowie » 


już WYSZŁO Z DRUKU DZIEŁO: 
Ustawy hipoteczne 


tłumaczone i praktycznie objaśnione 
rzez Józefa Wawel-Louis 
Wydanie drugie, Str. VIII i 264. Cena 2 złr. 
95 ct., z przesyłką 2 złr. 35 ct. 
Cena ta jest ważną do 1 maja 


prze 


sprzedaje Pp. właścicielom lasów (a zatem z wykluczeniem 
handlarzy) w roku bieżącym: (832 1-3) 


2.000.000 sadzonek sosnowych. 
4.000.000 sadzonek świerkowych z rozsa- 


svełna trzech miesięcy. Okoliczność ta 


świadczy dostatecznie o pożyteczności jego. czne-oliwnemi i balsa  iczno-żywicznem:, dostej> się bezpośrednio do W: ; dników 

danie drugie jest znacznie rozszerzone, organów oddecho: ysh ro wie aż: t ja: T, ai A zkute zn z szelkie IAI R: ; i . 

Wy | p A : „oddecbo: y jaąc w ty:hìo s»a 4 a cierpienia 100.600 sadzonek iodłowyc wu 

dyż obok dawnćj treści zawiera praktyczne działalneść, Użycie togo spiytusu jast wsksranym na: kasiel,_drażnicu e ! nerwowe A OE x yeh z o n 


kaszi: wa, kster ojłu:nej. b.le w piersiach, csłabienie w piersiach, astmę, 
rozdęc e płuc, kaszel brwisty, t berkuły, ch on<zną chr pką, katar w jednej chwili ustępują EE pigułek antine- 
w krtani i cierpienia nerwowe. Fil e własn ści szoniczne wralgijnych Dra Cronier. Skład w Paryżu w aptece 
pirytnen za s: ilek sosawych, wa*sznją niezbędne użycie t-goż we p. Levasseur, rue de la Monnaie, 23 — w Krakowie 
Rycina”ta dstawi rzzsikich pokojach dia chcrych, gdyż tenże utrzyteuje pow.etr e czyste w aptek. pp. Trauczyńskiego i Redyka. [121-59-| 
Ad T "Bitter: stawia j zdrowe. a s czegelnie przy t;fusie d,fteryi, ma sryi, chorobom nask r- ar nns cerana ż 
So: PeR norn papa nym, jako to: podczas ospy, szkarlatyny i wszystkich ch.rabach epiłe- g 
By Sieno prit, mi znych. Użyty na wcieranie lab okład, jes: spirytus ze szpilek soano- w domu Oğ || 37 
% > ZE apaa wych prodr om kojącym bole przy ream ty mie, goścu, :s'abi niu, chor W 
3 5 Ź rej 
robsc norwowych i bol. zęców. | w Rynku głównym przy linii A—B 
M Jed ne prawdziwy Bittnera Con f rn-Sorit j st do rabycia u jest do wynaj ecia: 
Jul. Bittnera, aptekarza w Reichenau, w Niże. Austryi, J ynajęcia: © 
całe drugie pięćro, obejmujące ośm 


i w składach »iżej podanych. Cena fias ki sp rytusu 80 ct. 6 flaszek 4 złr. > à z RZE 
Paten'o any aparat do rozpruszan a 1 Hr. £0 ct. pokoi, przedpokój, kuchnię, z piwni- 


nego 

1,000 sztuk sadzonek świerkowych 1 do 2 l<tnich 
kosztuje 1 Złr. 34 ct. 

) 4,000 sztnk sadzonek świerkowych 3 letnich ko- 

sztuje 2 Złr. 

1.000 s.tuk sadzonek świerkowych 4 do 6 letnich 
kosztuje 3 Złr. : 

1.000 sztuk sadzonek sosnowych 2 do 4 letnich 
kosztuje 1 Złr. 50 ct. 

1.000 sztuk sadzonek jodłowych 2 letnich kosztuje 


objaśnienie wraz z textem krajowój usta- 
wy 0 zakładaniu ksiąg gruntowych i od- 
nośnój instrukcyi ministeryalnej. 

Dzielo to nabyć można we Lwowie w 
Administracyi Przeglądu sądowego i admi- 
mistracyjnego — ulica Jagiellońska 1. 2 — 
nadsyłając należytość przekazem poczto- 
wym; — w Krakowie w księgarni Fried- 
eina. 

Odbierającym znaczniejszą ilość za go- 
tówkę, udzieli administracya £'rzeglądu sąd. 


SOGYCEYZ R 


i adm. stósowny rabat. . (686-2-3) 5 i C 
nor aa || W Krakowie w aptece K. H isnin oe — we Lwowie w aptece cą i strychem, od P R si 1 Złr. 20 ct. 
SA: Piotra Mikolascha. stamcya na parterze od ulicy św. Jana . 
bevit WYDZIAŁ BEE" Jedynie pra -dziwy z marką ochr=nną! Watentowany aparat do rozpró- na GR slab skład, każdego czasu. aga z a sagen nek jodłowych 3 do 6 letnich 
osztuje i ct. : 


Bliższa wiadomość u właścicielki w tym- 
8 |że domu na I. piętrze. (810-2 3) 


EN 


szenia opatrzony jest fi mą: Bittner, Beichense, N ed>r-Ossterrai: h. 


(752 2-6) 
0 Prócz sadzonek sprzedaje e. k. Dyrekcya: 


100 kilgr. nasienia sosnowego za kiigr. 1 Złr. 50 ct. i 


Rady powiatowój Krakowskiój |E 
poszukuje od dnia 1 lipea b. r. | = 
mieszkamia w parterze lub I. 
piętrze na biura o czterech pokojach 
j przedpokoju, oraz w tymże samym 
domu mieszkania dla sekretarza o 
trzech pokojach i kuchni, nareszcie 

. mieszkania dla wożnego. 

Zgłoszenia przyjmuje sekretarz w 

godzinach biurowych. (547-5-) 


600 kilgr. A świerkowego za 1 kilgr. 70 ct. 
Nasienie jest własnego zbioru. 


TT 


wyrobów tkanych i hafiosasych  (456-7- 

w Widia, L, Beilergasse Nr. 10 
Znaozsy zakład przyborów kosololuyoh. 

W k nwa wsselzi: w tę wałąź wechad gas robot , jak ohorą 


gwie towarzyskie, wstęgi do chorągwi, nakryolia na 
mary üd. zs +oręczeniem bardzo tewałogo i ta ogo Fe bu. 
Cenniki i wzory darmo. Dostawa także na częściowe spłaty 


Zamówienia tak na sadzonki, jakoteż nasiona przyjmuje 
c: k. gal. Dyrekcya lasów i domen skarbowych w Bolechowie 
do 20 kwietnia 1880 r. 

Uprasza się Pp. zamawiających o dokładne i wyrażne po- 
danie adresu, niemniej ostatniej stacyi pocztowej oraz kolejo- 
wej, celem, by z najbliższej bądź stacyi kolejowej, bądź poczto- 
wej wysełkę uskutecznić. 

Nasiona niżej 25 kilgr. wagi, wyseła się zawsze pocztą 
za pobraniem należytości, zaś w większej ilości wedle życzenia 
zamawiającego pocztą lub koleją za pobraniem kolejowem. 

Dostawa do kolei lub poczty i opakowanie będą wedle 
rzeczywistych kosztów policzone. 


= Mte szybko pomaga, 
Yat pomaga podwójnie. 

| ała | Cierpiącym dotkniętym czerwono- 
A y \o ścią nosa z mrozu lub na; elnienia 
Sa"  ostiej krwi, można polecić od da*+t 
z uznany wyrób memył chewika A. 
Nienke w D.eźnie. Zast. sowanie jest przyjemnie i 
nieszkodliwe. Cena preparatu wystarczejątego W 
zwykłych razach zupełuia do usunięcia C orwono- 
ści, wynosi 5 marek. "897-4. ) 

Skład w Krakowie w aptece „pod 


złotym tygrysemć. 


L. WŁODEK 


handel towarów korzennych 
delikatesów herbaty ì win 
w Krakowie przy ul. Floryańskieĵj Nr. 358 
poleca najświeższe towary, jakoto: kawa 
migdały, rodzynki, cykata, wanilia, czoko- 
lady franc., i wied., śliwki i powidła tu- 
reckie, wogóle wszystko co w zakres han- 
dlu wchodzi. 

Wima węgierskie, austryackie, francu- 
skie, ramy, wódki i likiery krajowe i 
"zagraniczne. 

Pasta do zapuszczania podłóg pud. 60 e. 
Piwo wystałe okocimskie w butelkach 
-ï na szklanki. (852-2-3) 


ZO W O O 


Mefśłszowane węg. wina nataralne 


(z piwmiey Jama barona Harga w Mo- 
eoem pod Freizbargiem w Węgrzech. 

r. białe wino złr. 8:40 do 8'96 PE 
JOSE R -- TBA a SAO) 0 TÓW: 
Próbki najmniej 25 litrów, można sprowadzić wproet 
za zaliczką. — Baczki do napełniania przyjęte będą 
przez stacyą Modern-Schenknitz węg. kolei Państ- 
wowej (linia doling Wagu). Cennik starych niefał- 
wowanych białych i czerwonych naturalnych win 
węgierskich na żądanie opła nie i darmo. (155-38-38) 
AZ COZZA ZZO A 


E O E X 


Ces. król, (GÓRZE uprzyw. 


lej gaiicyjsta £S er Karola Ludwika. 


OBWIESZCZENIE Meeren 


TETO ANTT Skład rar wszelkiego rodzaju 
gromadzenie Walne Akcyonaryuszów| "=" sez mianome: n a yaro 


C. k. Gel. Dyrekeya lasów i dóbr skarbowych. 


Bolechów dnia 18 Marca 1880 r. Siegler. 


ruły do kotłów i warzelni z kutego żelaza do ogrzewalń paro= 
wych i przewodów parowych ze stałemi i woluemi brzegami; 
rury gazowe i wodociągowe z kutego i lanego żelaza wraz z 
ozdobami; rury do świdrowania lap. welded szwaj- 
sowane, gwintowane wewnątrz i zewnątrz; rury oło= 
wiane, cynowe, mosiężne i miedziane, kurki, wen= 
tyle, emaliowane towary lane, klosety it. d. (886-1-2) 
AD. FROEEHLICH, 

3 w Wiedniu, I., Hegelgasse Wr. 417 
MF" Poszukuje się obeznanych z fachem zastępców. 


Porządek dzienny: l A 

1) Sprawozdanie wydziału rewizyjnego z. zamknięcia rachunków z r. 1879. IC HTFLU | D 
2) Sprawozdanie roczne Rady zawiadowczej. | | CZEK s 
3) Preliminarz budowy. z FRANZ JOH.KWIZDA Ko 
4) Sprawozdanie i wniotek względem wybudowania kolei wycinalnej o normalnych . RJ DZA I Za WÓ 

torach z Tarnopola do Husiatyna, ewentualnie z Tarnopola do Skały. Z 
5) Rozporządzenie nadwyżką z r. 1879. 
6) Wybór wydziału rewizyjnego, do zbadania rachunków z r. 1880. 


7) Uzupełnienie Rady zawiadowczej. 


ces. król. upszywilejowanej 


KOLEI GALIGYJSAIEJ KAROLA LUDWIKA 
udbędzi» się w piąte d. 14 maja 18850 o godz. 10 preedpołuduiem 
-w Wiedniu, 
w sali Stowarzyszenia austr. Inżynierów i Architektów, I. Eschenbact gasse 9. 


Zupełnie nieprzemakalne 
wiosenne 
mężykowy 


z najlepszej styryjskiej wełny owczej, we 
wszelkich barwach: szare, brunatne, lub 


OSET A ZZOZ CZE TOEIC Lar TDP ADETE E EE TEN 


= i Piyn gośócowy 


Franciszka Jana Kwizdy 


czarne. 
| oro o A i t ATE Panowie akcyonaryusze posiadający najmniej 40 akcyj, życzący sobie wypełnić prawo głosowania, i K nadworne 0 dostawe 
Płaszcz podróżny lub my- zechcą złożyć wzmiankowaną liczbę akcyj w myśl $$ 22 i 26 statutów, najdalej do dnia 15 kwietnia r. b. A l y. 3 
eski ; DS A 0 włącznie, a otrzymają natomiast oprócz potwierdzenia na złożone akcye, kartę wstępu na Zgromadzenie walne.|Od dawnych lat wypróbowany jako wyborny środek. 
ężykow. . « « « « : „ 12— i E 5 EEN ZA A ERA ; 
EE > 7 żna: cz aj « przeciw gośćcowi i reumałyzmowi, zwichnięciom , szływ= 
PaO iona ba i iski 12—16 ; Złożenie akcyj uskutecznić možna P 4 e mości mięśni i ścięgien, zalaniom krwią, przygniecieniom, 
P yy) 10—16 w Wiedniu: w kasie Towarzystwa, c > i moczy A mastępnie w częściowych kure nen Cor 
EEE E P A q ; i = 2 czach łydek), bólach nerwowych. spuchnieniach powsła- 
Modne damskie paltoty 30 w e. k. uprz. austr. Zakładzie kredytowym dla handlu i przemysłu, N 3 jących z długotrwałych opasaniach. szczególniej także do 
© wzmocnienia przed i do przywrócenia sił po wielkich tru- 


ss u p. M. S. Rotszylda; , 
we Lwowie: w Filii c. k. uprz. austr. Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu, 


0 w c. k. uprz. galicyjskim. akcyjnym Banku hipotecznym; 
w Krakowie: w galicyjskim Banku dla handlu i przemysłu; 
w Frankfurcie n. M.: u pp. M. A. Rotszylda i Synów ; 
w Berlinie: w Banku dla handlu i przemysłu; | 


gustowny i zgrabny krój . n 10—16 


RH 5 1 ED też ą 
Nieprsemakalne kepeiusże styryjskie 
z delikatnego, miękkiego lub sztywnego 
pakłaku, bardzo praktyczne nakrycie gło- 
wy dla meżczyzn, pań lub dzieci 
złr. 2:50 do 4 złr. 

Wszelkie gatunki pakłaku, modne wzo 
rzyste materye pakłakowe, zupełnie nie- 
przemakalne, policza najtaniej na metry 
lub w dowolnych gotowych sukniach i do- 
starcza natychmiast za zaliczką pocztową 
handel sukien JANA GUNZBERGA 
w Graz w Styryi. -  (663-7-10) 


dach, długich marszach i t. p., tudzież w podeszłej starości w nad- 
chodzącem osłabieniu. 
Prawdziwy do nabycia w następnych aptekach : 
w Krakowie u Ant. Dylskiego. we Lwowie u Piotra Mikolascha, 


w Wrocławiu: w szląskiej Spółce bankowej; mianowicie: w Tarnopolu u F. Janto pievi a i 
co do miejsce składowych w Wiedniu zapomocą konsygnacyj w dwójnasób, w innych zaś miejscach zapomocą Główny skład utrzymuje Franciszek Jan Fa wizda, 


konsygnacyj w trójnasób wygotowanych, zawierających akcye w porządku arytmetycznym, do czego formu-| C. k. nadworny dostawca i aptekarz obwodowy 
larze wydane będą bezpłatnie w wymienionych kasach i agenturach. > w Edorneuburgu. 


Akcyonaryusz, chcący wykonać prawo głosowania przez innego do głosowania uprawnionego Akeyo- Cena flaszki 1 złr. w. a. 


aryusza, raczy odnośne, na imię obranego zastępcy 0 jewajace pełnomocnictwo, na odwrotnej stronie karty | W= Prócz tego znajdują się prawie we wszystkich miastach i miasteczkach krajó:a 
legitymacyjnej wystosować i snach iddnika i BR J y koronnych sktady, które od czasu do czasu ogłaszane bywają W dziennik ach Ei 
PP. Akcyonaryusze, będący zatem w posiadaniu głosów na podstawie pełnomocnictwa przeniesionych, | s Spadek E = 


jedeúska loterya srebraa an o a a 
Ib I l il winni cedowane im karty legitymacyjne (pełnomocnictwa) naj później w przededniu walnego Zgromadzenia agri ei" ROEE T3 EE 
na dochód Tow. dobrocz. kobiet oddać Jeneralnej Dyrekcji. i ; ; >> BE" Y Pr a wie Z, ad arimo? "W 
z% wyprawami ślubnemi Każde 40 akcyj dają prawo do jednego głosu, żaden jednak Akcyokaryusz nie może zastępować więej Wskutek likwidacyi niedawno upadłej maestej pżi z Britannia Arena apre 
jako głównemi wygranemi i 500 jak 25 głosów we własnem i mocodawców imieniu. (687-1-3) Niko kl SEANA i engt Ez” wyrób z tom Bramie a SE 
: n 9 J_2 f . pięk. my, trzonki z Britannia srebra z prawóz. anugiel, stalow. ostrzami. | os 

pobocznemi wygranemi tY 00 Wicdeń m 6 bar. pięk. me Britan ak ang 33:56 

przedmiotami srebrnemi ; 100 ie den, dnia 6 marca 1880 r. 6 A Era T 5 a Britani tek = RAE Ę Ę Ę q ; 
zeder kiami Konef awane T o n 6 Ryżęszelk z Britannia srobra najlepszego gatunku. "8 8 

> drowemi i t. p. r Rada zawiado weza. 1 r ekoeheiiin z Britannia AE RS 3 » 
Pierwsza wyprawa Ślubna KOSZ RE PEJS 
| i 7 e SRRA 
składa si JIM edmiotów Ja tylko w calej AMustryi MOSE caiano me , » Rów gE ia 
sklada się Ze prz . dać za B złe. 35 e w. f. d.skonale idący niklowy erebrry zezarok, punktualnie idący i już wjprobowany, z pięknym niklowym srebrnym 1 ciężki konuy na ehlćb z Britannia srebra e -30 

uposazona darami Cesarza. łańcuszkiem i kla zgki ew, Tesame zsgarki lepsze i mniejsze po 5 zir. 30 e, 3 złe. 80 0. — PP. zegarmistrze, handlarze zegarków zechcą nade 2 gustowne ówieezmiki sterowe , ž Ę È ga 

a GN 


1 dzwonek stołowy „ » z z 
45 wat. Wszystkie te przedmioty wykonane #4 7 najlep. Britannia srebra, któryto metal nigdy 
nieczernieje i nieda się odróżnić od prawdz. srebra nawet po 20 latach, za ee się poręeza:. 

Adres i jedyne miejsce zamówień dla o. k. anstryacko - węgierskich prowinoyj: 
General - Depot der I. engl. Britannia - Silber - Fabriken (172 2-12 
BLAU & KANN w Wiedniu, I., Elisabethstrasse Nr. 6. 
Wya:łra punktnalnie ze zaliczką poczt wą. 


Nd ry wa 


słać swe zamówienie jak dotychczas; kredyt G-miesięczny. ATR ailea AR 
iko za S złr. 90 c. i 4 złr. 5© c. mogę dać zegarki damskie z długiemi łańsuszkami, idące punktualnie i tworzące śliczną 
ozdobę Kt» nis wierty, niech zobaczy zegarki, ż matychmiast je kupi. Moi zegarmis:rze sprzedają te zegarki po AO ztr. 
iko za A złr. 20 c. sprzedaję amerykański zegar pokojowy, do naciągania Co 24 godzin, idący punktualnie. 


Moge dać ciężkie srebrne zegarki za 4, 5 do 6 zlr., zegarki kotwicowe za 6, 8 do 10 złr., remontoiry za 6, 7 do 10 zir., złote zegarki 
dołąszam dwuletnie vismo porgozające. Wszjstkie te zezarki, które ja tylko a: Bo 


Losy po 50 ot. 


„|| rozsyła tylko za przekazem pocztowym i 25 0. za 
porto i wykaz wygranych (za 5 złe. 11 rzt. losów) 

kancelarya Towarzystwa T., 

: Grashofgóśse 4 w Wiedniu. 
Przy zamówieum najmniej 5 iosów odp-da o- | 
Plain sa pario i wykaz (514 6 12) 


AŻ: UWIŻSZ E A: ZEN AO AA ZZ ALAN GE YA 


kj iż U LEGE NOCE „a Ee ABE 


EE TAE CAO OP NEA RCP RZE E ENLI 


fabrycznych i także je odprzedaje. 


i portland, Cement“ używany „do różnej 


„w. trwałości. 


EET ENA EENET AAN EAEN ERA 


& : : ESY, dznaczone na ostatniej wystawie paryskiej 
+2 RIGA OE SY pierwszym medalem zasługi. 


z kilkuletnią praktyką sądową i adwok. 
ką, poszukuje umieszczenia. Pośredniczy, 
grzeczności adwokat Dr. K. Kwiatkow I 


| (zamieci Sobieski, Toścnstka Poniatowski, 0 


ilości egzemplarzy, dajemy stosowny rabat. [579-11-] Ad R AA : 
ski wW Krak owie. | d czycieli, nauczycielki i bony tak w kraju 


y j A P H Przyjąwszy od Stowarzyszenia Nauczy- i i: owak 
' Sa : C. k. fabryka spirytusu i drożdży prasó- PORTRETY NA KONIAC ) „P> «W cielek + Pi i h gu- |w Stanistawowie, do którego uprasn, 
Menryka Lisickieg © | wanych w Wiedniu-Reindorf Dodaje niniej- wykonane w druku akwa re lowym z or yginałów A „R LN ally Pon siodeł się oferty nadsyłać. : (GOLE) 
Í ip | d | lg. RA wiadomości, że oddała skład swych JULEUS% A KESSA KA, miam Szan. Publiczność, że mając SEC Dio wau ikona roda 

Le Marquis Wielopolski (65t rege» praten e ką Wek aa may piede Kipa w gc (JE Ega ene Saena |AOI PUE LIC 


Cukru w mączce. . . . 1 „ 509 


sa vie et son temps. Nasza paryska fabryka podniosła siłę pe- | Cukru w kostkach . . .1 „ 507 


sadi Kutrzeba i Murczyń 
Tom I, 8vo maj., str. VIII i 347.|dzenia drożdży o 50%, tak, że obecnie 


d | DE” r Tua danie guwernerów, guwernantki i bony. ad 

Cena 5 złr. w. a drożdże te przewyższają wszelkie inne tego A. francuskiej, niemieckiej Inb angielskiej na- Kawy Ceylon. .*4 , 28 
ań . W. @. rodzaju słynne wyroby. gy ; rodowości; tudzież pośredniczę w pomiesz- | Wawy Ceylon grubej . . „ „ 80 

. Nasz skład w Krakowie otrzymywać bę- | czaniu młodzieży na pensyonatach lub w| Wawy Ceylon grubszej. . „ „ 85, 
SIMAGAGOONA | —OŁA 8 | dzie codziennie świeże drożdże w najlep- S$ (H 7 APLICKI ownik domach prywatnych. Odwołując się na| Kawy Ceylon najgrubszej. „ „. 88, 
ai S0 0. |szymi gatunku, a wszelkie zamówienia z U) y kilkoletnie zaufanie, jakiem mnie Szan. | Kawy Jawa białej . . « „ y 80, 
hc ody lecznicze prowinoyi; wYkanane „jbgda BTS w Krakowie, ul. Franciszkańska, naprzeciw kościoła, tira PRE raczyła, proszę z ZY ma wa WODNO 
przez pana H. Fritscha. -1- . sat . ; ; e wszelkiemi zgłoszeniami udawać się wprost awy Mokki najlepszej . „ „85, 

O-ŻELAZISTE m iii GPdEdR= wyrabia wszelkie pieczątki do laku i farby, jakoto dla szkół k : y ęwp i SEGA Ad, 

a api i „ |C. E, fabryki spirytusu i drożdży rad szkolnych, urzędów; maszynki do farby same Zasyca- do mnie pod L. 393 przy ulicy Szpital-| Kawy ka I. no» 95 , 

| k Jakładu krynica- Slotwiny prasowanych jące się, praski do suchego wyciskania, guziki liberyjne, nej w Krakowie, gdzie znajduje się Biuro ay Sat NA toi T GE: 15, 
Pick w Wiedniu - Reindorf i w Pa- siekierki do cechowania, numera do wypalania itp. WASZ LR ego- Apare yazenis. Kaun alotiej Gł kilo: złe. 1:10 sb t 
SE e T ryan Malons Aiiore Wykonywa wszelkie rzeźby, oraz rytjo herby, monogramy Aniela Dembowska, p ac 1-10 A 


90 cnt., 85 cnt., 80 cnt: 


Herbaty maiae 
4” brym gatunku 
pół kilo złr. 1:50 i złr. 1:20. t 
Herbaty familijnej najlepszej pół kilo 
zł. 2:50 i złr. 2. 
Herbaty kwiatowej nailep. złr. 4 i 3, 
Herbaty wysiewki najlep złr. 1 c. 20, 
Rodzenków dużych lub sułt. pół ko 320, 
Miądałów dużych pół kilo 70 e. i 
Cykały najładniejszej pół kilo %0. e. 


na złocie, srebrze i innych metalach. | 
. Nabyć można skrzyneczek blaszanych z farbą do pieczątek i* wogóle w zakres 
mój wchodzących przedmiotów. 
Wszelkie zamówienia wykonywują się starannie, prędko i po cenach bardzo przy- 
stępnych; zamówienia zamiejscowe za zaliczką lub do woli zamawiającego. _. 
Na żądanie wzory robót posyłam franco. (622-4-) 


szem ich przechowywaniu, zatrzymują w sobie 
wszelkie ich części składowe, a zatem swą wła- 
ściwość i cały skutek leczniczy, są powszechnie 
nuznanem lekarstwem : w niedokrewności i w ble- f - 
dnicy — nieocenionym lekiem we wszelkich chro- 
nicznych cierpieniach żołądka lúb kiszek, połą- 
czonych z osłabionem trawieniem lub z biegunka, 
„w rozlicznych chorobach organów płciowych u nie- 
wiast, tudzież są jedynem lekarstwem w choro- 
bie angielskiej i skrofulicznej u dzieci, jakoteż 
w przeróżnych cierpieniąch nerwowych, opartych 
na osłabieniu lub na niedokrewności. i 
W KRAKOWIE do nabycia: w handlach: Fein- 
tucha, Goldwassera, Hawełki, Janigi i Wentzia, 
tudzież w aptece Wiszniewskiego; we Lwowie 
w handlach Goldbauma,Meńdrochowiczaiw apte- || 
ce Mikolascha; w Tarnowie: w handlach Alt- 
AM IRR i WAW: : 
IE na wody krynickie przyjmuje . g" g KON: OBA 
e. k. Zarząd zdrojowy (poczta Krynica). |. ruskich dla fabryk, Kuźni it. p. 
ROZSYŁKA wód rozpoczyna się EREN (do osuszania mieszkań i domów z 
w Kwietniu. -E6) Jalie agosse 8 ST ca] 
BROSZURY „o skutkach wód krynickich wej WI goci tudzież jako najlepszy ma: 
wszelkich językach udziela się na żądanie gratis. |teryał opałówy, o 50 ent. za 


hektolitr na miejscu i z 'odwozem 


(568-2-5) dyrektorka. 


Do Salonu mód 
przy: ulicy. Szewskiej Nr. 209, 
nadszedł świeży transport kape= | 
luszy paryskich, kwiatów, 
koronek, oraz wielki dobór ma- 

teryałów na suknie i kostinmy. 
(850-2-3) Klementyna Chojecka. 


_ Najlepsza 
woda kolońska 


jest 


Nr. 4711. 


Apteka 


w korzystńej i rozległej okolicy Sla- 
wonii jéšt dò sprzedania. Bliższa 
wiadomość u aptekarza zuj 


Brcka in Bosnien franco.| 
- (826 1.3) 


| Koks 


z najlepszych węgli morawskich i 


{ 


PARYSKIE I WIEDENSKIE MEBLE 


nader eleganckie, trwałe i tanie. 


IG L FRANKL, 


STOLARZE I TAPICERZY, (527-1 1-) 
zakład założony r. 1835, odznaczony 11 medalami, 
w Wiedniu, Leopoldstadt, Obere Donaustrasse Nr. 91, 
obok Schóllerhof. 
Album mebli (pyszne wydanie) z objaśnieniami i cennikie:a, po 2 złr. 


Na obecną porę 


55 e. II. gat. 45 ce. $ 
Rumu butelka ct. 50, 75, zł. 1 i 1:50, 
Rosofisy w najlep. gat. duża flaszka 43 0, 


= o węgierskie stołowe, but, 
EBRO 503 75 c. 


25 istniejąca firma. — Zamówienia zamiej. 


W nd! ia kolej poleca Prawdziwa jedynie u Wilhelma |7,27, st Ko, za 
je h Ap M i ÓMU na kolej poleca. (831-1-) Fenza w Krakowie, vis-à-vis | o2 o © franko ( ] 3) 
i D, | kargad Zakladu Gazo Frakowię |: 7, ze Paniom mój obficie zaopatrzony skład bardzo gustownie i elegancko |kościołka św. Wojciecha. (8104-20) WY. Goldwasser 
składająca się z domu i budynków go-l. ATZĄ MOON UA. wego W AMA owie przystrojonych kapeluszy jedwabnych, tiulowych i perłowych po najłań- Skład towarów korzennych i herbaty 


FRANZ MARIA FARINA 
w Kolonii Nr. 4711. 


Antoni Ziembiński 


2; Konr. Voss 
Kraków w marcu 1880 r. 


Za wydymane żołądki cielęce 
płaci najwyższą cenę handel jelit hurto- 
wny F. Pfeiffer w Hamburgu. 
(873 1-4) 


Do sprzedania 150 kil masła 


spodarczych, ogrodu owocowego i około| 

7 morgów ornego gruntu jest do sprzeda- 

nia. Bliższej wiadomości udzieli p. Edward 
Krupka pod dw Podgórzu. 


szych cenach. Obfity wybór prawdziwych francuskich kwiałów i piór. 
Zamówienia zgprowincyi wykonywam punktualnie i rzetelnie. (751-2-12) 


Mmf Mampel w Wiedniu, 
= Wiedener Hauptstrasse’ Nr, 5 *„zur Elsa von Brabant“. 
Hu Ea postu gsascz publiczny 


j ~ [mieszka przy ulicy Brackiej pod L. 153/4 


„pod Białą Głową*. 
W Krskowie, Lwowie, Czerniowcach, Wiedniu, Peszcie ośmielają się niepowołane osoby polócać 


Pracownia wyrobów blacharskich 


W. Rabinowicza w Krakowie 
przy ul. Wałowej pod Nr. 107 D. VIII 
poleca swoje wyroby, oraz podejmuje się| A 
pokrywania i reperacyi dachów blachą że- świeżego Bolonego razem lub częściowo 
lazną, cynkową, przecynkowaną, (verzin-|przy ulicy Kanonieznej pod Nr. 119 
ktes Eisenblech) łupkiem kamiennym ,|na pierwszem piętrze. (851-2-3) 


asi i NAJEM zk. najlepszych || 

gatunkach w różnych kolorach'i z rozma- i , 

itemi ozdobami według życzeń. i projektów, Jaja do wylęgania 
tekturą ogniotrwałą lub filcem, które to|można nabyć w zakładzie chndo. 
materyały posiada w zapasie po cenaCh|wli drobiu na Piaskach Małych 
„pod Krakowem:  (787-3-5) 
od kür bramąputra siwych i kochinchiń- 
skich knropatwiatych, holenderskich czar- 
nych z białym czubem, Cróve-Coeur ezar- 
mych,  hiszpanów. Czarnych, karłowatych 
bitnych po 30 c. sztnka, od kaczek olbrzy- 
mich białych rasy Peking lub Aylesbury 
po 50 ¢. i od gęsi pomorskich olbrzymich 


200/,, smaczne do jedzenia i dobre 
do sadzenia na gorzelnię, 100 kilogr. 
na miejscu 4 złr. w. a. : (814-4-6) 


„Posiadając najchlnbniejsze świadectwa 


z najpierwszych "domów, za wykonanie po- 
wierzonych mu robót, ma zaszczyt polecić 
się Szan. Publiczności ze swemi usługami, 
pod różnemi nazwami, jak: autograf, organiczna płyta kopiowa, aparat do kopiowania pisń i kliszów, |A mianowicie: pakowania mebli i transpor- 
arknsze do pomnażania, przyrządy do kopiowania i masę. Wszystkie podobne naśladowane przyrządy | towania ich na prowincyę, pakowania i wy- 
są bezwartościowemi naśladowaniami, jak zdanie rzeczoznawców stwierdza naśladowa- pakowania fortepianów, rzeżb, obrazów itp 
niem anstr. węgier. przywileju i niemieckiego patentu naństwowego Nr. 5271 pp. Kwsysser i Hussk Wynajmnie Sie k ? : 7 
Skoro wynalazek stanowi sprzęt roboczy. nie jest dorwolone wedle $ 4 ustawy użycie bez po-| (,973Jmuje SiĘ ta że do przeprowadzeń, 
zwolenia. Kto z nsmysłem działa przeciw temu, ukaranyma będzie wedle $ 34 gruywmami | urządza asysty przy pogrzebach, zaprawia 
pienięłnemi s: łą aa S zoka ana ka lorba osób skazang wała z po- | posadzki, słowem wszelkie czynności w za- 
wodu naruszenia patentu takich przyrządów stosownie do $$ 4, 35 i 36, a e ńa składzie naśla- i 
dowane przyrządy do kopiowania i masę skonfiskowano. Temu, kto mi o osoby wora AGA poen ani) wehodz ORAZ 
i sprzedające takie przyrządy do koniowania, przyrzekam nagrodę. Przyrząd do kopiowania „Hekto- San DE EM 0, lokładnie p tanio. 
graf. składa się z metalowego pudsłka = pizelutowaną mosiężną «tykieta wypukłą „k. k. kussch. | Zamówienia przyjmuje w mieszkaniu 
Privilegium, deutsches Reichspatent Nr. 5271; Patento Kwayıser & Husxk, J. Lewitusć wewnątrz zaś | swojem przy ul. Brackiej, pod powyżej wy- 
znajduje się elastyczna kompozycya. Pisze się atramentem należącym do hektografu na dowolnym mienionym numerem, lub w sklepie n No- 
papierze, kłedzie się rokopis na kompozysyę, a wtedv pismo wsiąka chwilowo w matę; następnie | „akowskiej, róg ulic EDIO; 
zdejmuje się rəkoris, nakłada się inne formularze, gładzi je poprostu płaską róką i w ten sposób Wa OW ELE TOR Ulicy Brackiej i Rynku, 
można stosownie do szybkości kopisty. plany, nuty, pisma, rysunki itn. z jednego oryginału w prze | W domu Ks. Jabłonowskiej. (844-2-) 
ciągu 10—15 minut 50 do 80 egzemplarzy na suchej drodze "pomnożyć. Po zrobionym użytku może SE 
być pismo z masy zimną wodą i gabką tak łatwo zmazane, jak.się zmaznja pismo z opisanej tabliczki 
! 0 e. łurkowej gabką, przezco przysposabia się przyrząd do przyjmowanie i wydania nowej roboty. Kom- 
i łabędziowatych po 80 e. Mniej jak 12 przydya nrzsz kopiowanie i wycieranie pisma prawia wcalę się nie niszczy. Carny atrament 
azt kurzych a 6 szt Kaczych lub gesich R A w Gere eiin że takze RA ód Reka zawsze na składzie. r 
á SE, CUR | ogratowane odbicia przesyłam darmo i opłatnie, a na listowne za ia z i 
nie sprzedaje się: — Pewność wylągnienia Odprzedający i rzetelni zastępsy poszukiwani. r ż SUM a roda: 


można mieć tylko w przesyłce koleją, albo i sns e 
ea ST: B owiezienia Lotti Józef LewituS, właściciel fabryki. w Wiedniu, 


Zwierząt rozpłodowych powyższych ga. - L, Babenbergerstrasse Nr. 9. 


kasyera 


Filcowe ogniotrwałe angielskie i tektu- 
rowe pruskie pokrycie dachu może: być 
wykonane bez naruszenia gontów i pokry- 
cie to jest daleko tańsze od gontowego. 
Nad mienia również, że oprócz powyższych 
materyałów utrzymuje na składzie „giyś 


restante Kraków. 


I ASTMY katary 1 duszność 
i 9 ustępują po użyciu 
Rurek Levasseura , aptekarza, 


Rue de la Monnaie, 23 à Paris; 
Skład w głównych aptekach. (122 56) 


budowy. Cement ten znajduje się.w becz- 
kach rozmaitej wielkości i jest daleko tań 
szy, a nieustępuje żadnemu w dobroci i 


PIERWSZY AUSTR. SZLĄZKI HANDEL 
"NASION p. f 


Alfred Rass! w Opawie 


poleca na porę wiosenną swój obficie zao- 
patrzony skład doskonale czyszezonych, 
pewnie kiełkujących masion wszelkiego 


Wszelkie zamówienia uskutecznia punktu- 
alnie pod własną gwarancyą nie tylko na 


miejscu ale nadto i na prowinoyi. (861-1-)|tunków można także dostać — Obstalunki opra gepkawia Ta PR Żyplonta, wanzadzio papiera; wo Lwowiej: „gatunku, . ZA I W ARD ZENIU A 
> DRE przyjmuje Dr. K. Hap w Krakowie. z p Di oy aran si aa BE aa Mihil Ta i przybórów ay paila Oner | pulea WE przesyła "© 899.10) zapobiega się i leczy przez użycie 


W aun Fam keicia Sua, r. 
sprzedane będą w „drodze „prz miusöwej | 
w gmachu e. k. Sąda krajdwbzo w KA! | 
kowie dobra 


ogorzyce ' 


ół mili od 'stacyi kolei Chrzanów. odda- 
one, w bardzo pięknem położeniu. Grunta 
mają dobrą glebę, dochody suche znaczne, 
a razem z dobrami sprzedanym będzie ró? 
wnież inwentarz żywy i martwy. Warunki 
sprzedaży i wyciąg hipoteczny: przejrzeć. 
można w registrąturze c. k. Sądu krajo: 
wego w Krakowie. 


a yie 
ETWA Ma, | Pigulek roślinnych CAVAN. 
à {f A S i Y» Tiy £ Ra a - 
Mról a: swemu adjutantowi denie*ć fabrykantowi EMIZIĘKÓWAMIE. 

Cierpię już od dłuższego czasu: na” nieżyt oskrzeli. 
Lekarz mój p. profesor Dr. Schnitzler. polecił mi Pańskie 

Jana Hoffa piwo zdrowia z wyciągu słodowego. Niniej 

szem zćznaję, Że Pańskie Jana Hoffa piwo zdrówia z 
wyciągu słodowego szybko mi pomogło. 
_ "Proszę o przysłanie 28 flaszek piwa słodowego i 10 | 
woreczków cukierków słodowych. (179-1-6) 


granicznych od lat 30-tu zawsze z wielkiem po- 


v. Janowi Hoffowi, że bardzo wysoko ceni wartość 

jego vyciągu stadowego. ,,% przyjemnością, tat 

opiewa królewskie oświsd-zsnia, spostrzegłem działalność 

leczniezą wyciągu słodowego Hoffa na mnie i na 
kilku chorobach mojej rodziny.ś 


piwo zdrowia z wyciąga słodowego 


ERZE A uj kdo AUS 
zgęszczony wyciąg Sstodowy 
„gy ERZE ZOP CZE E E | ENREDO O E | 
55 razy odznaczony od dostojnych osób: 

Z szacunkiem 


Caokolada słodowa I cukierki stofowe. | wia ała R, EoPDEŚ RA wołio 


KAKOWIE: pp. K Czernicki. A. Dylski W. Reńdęk, E. Stoskmar, J. Traeozyński K’ Wiszniewski, Kdward Radler śst., W F J Jari jewi 
„D brz”niecki spf-k.; w NOWYM SĄCZU p. R Jakub wski; w RZESZOWIE p. J. Śshsitłer i Spółka; w TARNOWIE pn. W Ml ARK SA a TA CE Mary dh 


krów lub sprawujący przeczyszczenie. Metod, 


pigułki Cauvaina znajdowały się we flakoni 
włożonych w pudełeczka kartonowe i aby na każ- 
aei pigus znajdował się napis Cauvafm. 
Byku w aptece Pa Dehaut, rue Faub. St. 
: $ Donis 147. 128 59) 


Dostać można w Krakowie w aptece p. J. Trau- 
czyńskiego i w aptece W. Redyka, — we Lwowie 
w aptece p. Z, Ruckera i u p. Kaliksta Krzyżanow- 
skiego, — w Poznaniu w aptece Dra Mankiewi: 
czs, — w Brodach w aptece p. M. Kullaka i Fran- 
> 17088, — w Czerniowcach w aptece p. Golichow: 
skiogo. 


Do c. k. radwor. dostawcy niemal wszystkich panująsych w Europie 


_ p. Jana Hoffa, 
0. k. radcy, posiadzcza słotego krzyża zagłngi z koroną, kawalera 
,  zaeaztiych pruskich i niemieckich orderAw, 
Wien, Stadt, Graben, Brdunerstrasse 8. 


- « Składy utrzymnią w KRAKÓW 
ROMOBYCZY p. T, fi 


w 
1 


I 
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Wiedeń 19 marca. 


annin ys O miso cte ZA Saaga ny Taoa 3 
Kurs pieniędzy i papierów pūbl. Obligi długu państwa. Tw raka MOL AU Elżbiety PRA poło wół EA ada olary ae ee a D: 
Hraków 20 marca. : 41/,% Renta papierowa . . . . . . Linz-Budweis . . . . A n > Em. 1872 A 200 i 100 25 Się k a z 
uH 4'4% Renta srebrna . . . . . . . Salzburg-Tyrol.  . . 200 » >? „  Salzb.Tyr. 1878200  , 98 80| 99 10 O KIRA 10 a 
Rubie papierowe rosyjskie za 100 ms. . . . . .| 124 — „Renta złota . , . . . . . . . Ferdynanda Nordbahn . 1050 „ `, Eperies-Tarn.'weg. część: 300 >. — —| — —| Krakowski ; 20 20 50 
Rubel srebrny ebrączkowy . . . . . „ . . „| 160 | 172 | 374% Losy z roku 1854 po 250 zbr.. . Franciszka Józefa . . 200 > Ferdyn.-Nordb. mon. k złe. 41,x% |104 50105 —| Ofner (miasta udy. oos 40 ” 26 |. 48.76 
Marki niemioskie 2a 100-wiarok SURE DL: 50 | 4% 60 Ą Gal. Karola Ludwika . 210 » 7 S RL PZTYPA w» |100 75101 50 Palffy R UA ca 4ą 7 Ai TE 4 50 
Dukat ważny BA ANDAR NOR 5 52 62 P » 100 o ROEE 00 Wi H Mor. Szląz. linia 1871/72 5% Pn 20 106 70] Rudolfa . 5a 0 d0fn | 40 |U19H00 
9 PUE rs A E SACZ Z -Corn.- o : ilion, 01110. 251 Salma. a a e TAO 51 75 | 52 25 
Imporydh WAŻNY s- sog ioo 00 46 et aa uo 1.29. GB 75 1864 „ 50 Nordwest austr. . . . AE RUDE Gr D ? i R 
Srebro anstrysokie za 100 mir, 1 1 111: | age Losy Cómo-Renten". . » . : Po BIOS: og: Frani. Józetą Em, Jaai mo > | ao os oo Saburgskio - . . . : . 20 , | 2226 | a 16 
Eupony Baur płatne . . NIA MAZ: CEEA d —— Obligi indemnizacyjne. A RAY E 200 n p» maz » _ Em. 1873 200 , 97 50| — —| Stanisławowskie . . . . . 20 » | 2 — | a= 
Listy zastawne ti. obligi. Czeskie 12: « « 110% podat. Basta Pace ani GŁ, ea Rt w ż Ne 25 18 Ci kwadra ao RO RANNA ara 
öx połyczka krajowa galicyjska . . |od gu 100 — | Bukowińskie. ,. . . . „ , Südbbahn (Lombardy) . 200 » 5 b 5 n nm, 1871 800 n. |io2 Golis <| Waldstoina ” 1114 mej | ami ram 
Oh 6 fudonisadyjife galicyjskie, E B E 99 50 Galicyjskie OJ PBC ARE 5 Theissbahn (Cisańska) . 200 , > Koszycko-Oderb. b -. . 200 sa Windischgriitza en A 21 > 37 50 | 38 — 
4% listy zast. Tow. kredyt. ziemśk. ; |SĘ' |54 gf i i Morawakie onene e > 6 0 n Weg. gal. Łupkowska . 200 „- ? Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 zir. 41% BĘ 2 
5% listy zast. Tow. kredyt. ziemsk. . LE EE 97 5 | Niższo-Austryackie . . 1 „ n m Nord Oat 010200, 00, TM „ 1867 300'złr. 5% Waluty. 
M listy ek: ROEE AAC . 20 a: 1 K Z Mean DOO »  Westb. Stuhlw. . 200 „  , AŚ „ 1868 300  , Dukaty ważne . . 557 | 558 
isty dłużne galic. zakł. włość. . kiomsscznawaw o: “~ » ; 1872 -300  » 20 frankówki slon m. oen A ot s 
5, listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot EK Styryjskie. . . . . . . y n Listy zastawne. Nordwestb. austr. /. . 200 nc Mak RAA SAR 9 Gi 9 % 
za 36 lat, srebrem za 100 złr. w. a..  / 2% | 96 — | Siedmiogrodzkie . . . . T% , 6% Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat Lit. B. 200  , 98 20| 98 50| Funty sterl. angielskie . . . . | .|1188 |1187 
6% listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot | Że | wWęgleńkie >. .75 5... » 5% Boden Kredit allgem. złotem płatne s „ Em.1874 200  , e 50| — —]| Listy tureckie złote ad «dn m|AdG.7%. |.10 76 
„ za 86 lat, banknot, za 100 złr. w. a. \ 35 99 — | Węgier. z klauz. 1867 . .-, ° „ |90 -—| 90 50] 5%  „  , » papier. (33 lat Rudólń. b. arki: „31800 0, 98 —| 98 25| Marki niemieckie za 100 marek . . .|58 26 | 58 30 
6% listy zast. g. z. kr. e. w Krakowie, zwrot 25 | 5% Obligi poż. kolei węgierskiej . . . [119 50120 —| 6% "Towarz. kred. krakowskiego 18 lat Em. 1869 300 > 91 75| 92 25| Ruble papierowe za 100 „ (0.124 75 | 196 — 
z noże 18 is banknot. w 100 zh, wa |a 99 25 śe AE węgierska e Osi 102 %5 103 w l Listy dlużne Włość. — „ 20 lat „ Em. 1872 . . 300 >? 91 25| 91 50 e A 
zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 7 S za Ostbahn. c 6% Towarzystwa kred. 6 lat s | zt ZAAR si pam a e 
oj e Pa o: 100 = M e SE 101 50 . she dAkcye blihkowe 6 Has y Tk „złota 2a lat Śłódmicłrrodźkiej ia A 200 a lai 60| 81 90 Lwów 19 marca. 
% listy zastawne Król. Pol. ser za 100 rubli) 99 —£ : 3 % Galicyj. Towarz. kredyt. ziemsk. i S B B E i JE 
Iny ae Bol Bt rt (e IM KU | BI _B| 3 E angowstpeliso Baka 12 ex oś is oj aż atott oura rd momak, - WIEŚ aa”. go O, a i Syno tę m0 a... | mo lan 
5% listy zastaw. Król Pol. z r. 1869 (za 100 rubli) | 97 502| 99 —z| Boden-Credit węgierskie . . 140 „ |153 —154—|5% 0, » n»n n` nowo 37 lat . 200 zir. 5% |109 25 — |44 7 o ace „BUG bn 60 
4% listy likwidacyjne Królestwa Pol. (za 100 rubli) | 85 —£| 86 508 WOS | OSDRRJAK Bla 50215 — Z » Banku Hipot lwow. . . . Theissb.-Gesell. . . | A 96 —| 96 50f 5% s „o „  „ Bfłdletnie. | 96 75 | 97 76 
: 5 j redit-A'mg a Han. i Prze. a —| 6% Banku Włość. Iwow:.. . . j PEE 7 5 y I 
Alkcye kolejowe t bankowe. | ni » węgierskie . . 200 j 82 26/282 Tb| 5% Bank. AUS. m (Nationalb.) w. a. | Wygrana: Eupkow; Em. 200 A 80 80 81 30 e X SMB mgt 7 Lt 190 50 102 50 
ąkcye kolei Karola Ludwika . . . po złr. 210 | 257 —.| 259 — | Depositen-Bank . . . . . 200 „ 1219 50220 50 5% Szlązko-a str. Boden-Kredit-Anstalt PARK He 300 7 88 25| 83 75] 5% Obiigi indem. al. jog o BALL i 102 
Akcye kolei Lwowsko-Czerniowieckiej _ "156 50'| 158 50 | Escompt-Gesell. niż.żust. . 500 n |800 —805 —| 5%,% Weg. ogól. Boden-Kredit . 34 lat: n B ana > 99 75 6% eigd y6śki i BENS S 
Akcye Banku hipotecz. we Lwowie » 200 ; 288 — | 298 — | Gal. Banku dla Hand. i Przem. 200 „ | —- —| — — 51%  „ Boden-Kredit-Institut . . . p A 200 e 87 —| 87 50 ag | AZJA a 
Akcye Banku gal. dla Hand. i Prz.wKrak, „ 20] —— | 2 APR sh Banku (Nat.-Ban.) 600 , —|886 — z Priorytety, kolei n i 2 al A Wz AM 
i; nionbank, . c. , . . . 100 114 20|114 60 : r p Warszawa 18 marca. 
> Losy krajowe. Verkebrsbank ogólny . . . 140 , |138 —|188 50| Albrechta. . . . . . 300 złr. 5% ' 4% Listy zastawne II seryi 
a do ABA PER ZO | 20— | 2150] Wied. Bankverein . . . . 100 , |148 25/148 50] Alföld-Finme . 200 100 złr. |112 —|112 50 Ra SE kupon . . 
Losy mias nisławowa . ce . «041.40, |. 26°50 |12 2 Akcye kolei. | Dai Em. 1874 ,. D > «100 „ [118 75,119 25] 5% Listy zastawne nowe 1869 r. 
z ; onau - Dampfsch. 100 i . 6% -. 100 „ |113 25'113 75 kupon . 
Albrechta . . . . . 200 zł: bez % Elżbiety 100 złr. 4*/,% || 98 400 fr : ii a po. 
-mmea . 7 j . zyj | 9) . oio, 
i | AI1a-Fi 3].8900 ALE Bać | „_ sm. 1860r. ; 300 - «3% 100 zir. liso zai 26 T ang kupon 
Czcionkami Drukarni „CZASU% 
i n 20) 


Koncypient adwokacki” 


Swiec stearynowych pół kilo I. gat, 


Wino czerwone w b. dobr. gat. 710i 900, 
Za dobroć towarów ręczy moja od lat 


scowe uskuteczniam najpunktualniej i na _ 


w Krakowie, Rynek główny 44, $ 


Zarząd dóbr Spytkowice 


poczta Zator, sprzedaje'w większej 
ilości ziemniaki mające skrobi 


Poszukuje się | 


z.kaucyą złr. 10,000, która 
może być zabezpieczoną. Pen- 
sya złr. 1,200 rocznie. Listy 
adresawać A. Koliński poste 
(786-5-6) 


Przepisywśne pa lekarzy francuskich i za: © 
wodzeniem ; ponieważ składają się wyłącznie z ro- 
ślin, niesprawują rznięcia ani kolek i mogą się | 
używać Jako środek orzeżwiający, i E 


użycia w polskim języku. Wymagać należy, aby | 


